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MILIARD ZŁ 
Z HUTY „KATOWICE" 

Załoga Huty „Katowi,ce" osiqgn~­
lo w marcu br. - po ,oz pierwszy 
w swojej histori-i - miesięczną war­
tość produkcji jednego rr,iliarda zł. 

Przed załogą Huty „Kotowice" 
stoi w tym roku zadanie wyprodu­
kowania 4 mln ton stali, 3,2 mln 
ton półwyrobów hutn.iczych, 860 
tys. ton kształtowników z wolcowii 
finalnych oraz rozpoczęcie produk­
cji szyn kolejowych w budowanej 
obecnie walcowni dużej. 

W MUZEUM 
LOTNICTWA 

Ok. 200 tys. osób zw,edzilo do­
tychczas jedyne w kraju Krakowskie 
Muzeum lotnictwo i Astronoutyki. 
Początek muzeum dala zorganizo­
wano przed 10 laty wvstowa pn. 
.,SO lot polskiego lotni.:twa woi· 
skowego". Placówko zaliczana jest 
dzisiaj do najlepiej wypos.aiooych 
w Europie. Gromadzi pono<l 140 
eksponatów. Najstarszym zabyt-
kiem jest silnik francuskiego An­
toinette z roku 1909. Krokowskie 
muzeum współpracuje z podobnymi 
placówkami w Czechosłowacji, Bel­
gii, Francji i W. Bryta'lii. 

1 OOO „MELEXóW" 
DLA KRAJU 

Dulym zainteresowaniem cieszą 
1ię w kroju wózki akumulatorowe 
.,Melex". Fa bryko otrzymało 5 tys. 
zamówień I przedsiębiorstw I in­
stytucji z całego kroju. 

Mielecka WSK, prag'ląc częścio­
wo przynajmniej zaspokoić potrzeby 
rynku wewnętrznego, postanowiła w 
br. przemoczyć „na kraj" ok. 1000 
sztuk tych pojazdów, nie Z<lniedbu­
jąc oczywiśc1e produkcji eksporto­
wej. Wózki będą mogły kupić 
prz!!dsiębiorstwa, zakłady i instytu­
cje, a to kie osoby prywatne, d1c, 
których przeznaczono 300 tych po­
jazdów. Ich sprzedaż dla indywi­
dualnych nabywców prowadzić ma 
rzeszowski Polmozbyt. Wózki przy­
stosowo~e zostaną do ruchu dro­
gowego. 

Na terenie budowanej obecnie baz, kontenerowej w Gdyni trwa palowanie dwóch ostatnich sekcji nobneia Helskiego. Prace te nadzoruje ini. Tadeusz Kur z ,,Energopolu-A", który przewiduje ii dwie brygady kafa­rzystów Józefa Beczkowskiego oraz Zbigniewa Zdrojewskiego zakończą roboty pało- d1I 10 bm. by mogla runyć jak najszybciej . budowa końcowego fragmentu nabnei:a. 
Na zdjęciu: brygada J. Beczkowskiego podczas zalewania cementem wbitego upnednio pala. • 
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Po s·i e d ze n ie 
Biura Politycznego KC PZPR· 

Biuro P
0

olityczne KC PZPR na posiedzeniu w dniu wczoraj­
szym z udziałem przedstawicieli CK SD, dokonało oceny re­
alizacji rządowego progro .. 1u rozwoju usług i rzemiosła na 
lata 1977-1980. · 

B:uro Polityczne stwierdziło, że na poprawa zaspokojenia potrzeb 
ludności na wszelkie usługi, stwo­
rzy! korzystne warunki dla przyspie 

program, którego celem jest wyraź-

Fot. M. Zarzecki 

Wiosna na Podhalu .-
szenia ich rozwoju. W 1977 r. wzro­
sła liczba uspołecznionych zakładów 
usługowych i indywidualnych zakla 
dów rzemieślniczych. 

B:uro Polityczne zaleciło podjęcie 

10 -15 kwietnia • obrady PUGWASH w Polsce 

W dniach 10 - 15 bm. w Warszawie i Zakopanem będą 
obradowali przedstawiciele światowego ruchu uczonych za­
angażowanych w dzieło odprężenia, rozbrojenia i rozwoju 
współpracy międzynarodowej - PUGWASH. Po XVI konfe­
rencji PUGWASH, która odbyła się w naszym kraju w roku 
1966 w Sopocie oraz sympozjach - VII w r. 1969 w Radzie· 
jowicach i XIX - w r. 1974 w Krakowie, Polska będzie gościć 
członków ruchu PUGWASH po raz czwarty. 

Od początków działalności ruchu czyn· 
ny udziel biorą w nim również uczeni 
polscy. Jednym z członków - założycieli 
PUGWASH jest wybitny fizyk polski -

prof. Morion Danysz, natomiast Inny 
polski uczony, również fizyk - prof. Le­
opold Infeld był wspólsygnatoriuszem 
manifestu ideowego PUGWASH - tzw. 
apelu Bertranda Russella I Alberta 
Einsteina. 
Grupujący przedstawicieli nauk fe!· 

słych, technicznych I społecznych polski 
komitet PUGWASH powstał w r. 1964. 
Na jego czele· stoi wybitny specjalista 
w dziedzinie cybernetyki, sekretarz Wy­
działu Nauk Technicznych PAN - prof. 
Maciej Nałęcz. Na ubiegłorocznej kan· 

(Dokończenie na str. 21 

No obecne obrady złożą się: posie· 
dzenie komitetu wykonawczego 
PUGWASH, które odbędzie stę w 
dnioch 10-11 bm. w stolicy oraz - w 
dniach 12-15 bm. w Zakopanem -
XXIX sympozjum PUGWASH nt. .,Bez­
pieczeństwo I współpraco w Europie -
problemy I perspektywy po Belgradzie". 

Przypomnijmy, że ruch PUGWASH 
wziął nazwę od kanadyjskiej miejsco­
wości, w której w roku 1957 odbyło się 
pi!!rwsze spotkanie naukowców poświę· 
cone sposobom . wyeliminowania nie­
bezpieczeństw, l jakie niesie dla ludz­
kości rozwój broni masowej zagłady. 

W Elektrowni Dolna Odra 

dalszych kroków celem poprawy 
jakości i terminowości świadczo­
nych usług, rozszerzenia podaży u­
sług deficytowych - szczególnie na 

GDAł'lSK SOPOT GDYNIA W Elektrowni „Dolna Odra" 
trwa montaż transf9rmatora 
na wyjściu VII bloku ener­
getycznego. Transformator ten 
zasili bezpośrednio „szynę 
pólnocnQ" napięciem 400 kV 
oraz pozwoli na zwiększenie po· 
dawanej mocy na tę linię o 200 
MW. Na zdjęciu: montaż trans­
formatora przeprowadza bryga­
da Leszka Pi~trowskiego z „Elek­
trobudowy". 

Owce skubiace trawę na pastwisko eh to na Podhalu nieomylnJ znak 
wiosny. Na ~djęciu: no pastwisku w Po roninie k. Zalcopanego. 

CAF - Momot - Telefoto 
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W 1990 r. - 20 lekarzy na 10 tys. ludności 

osną kad 
Rządowy program rozwoju ochrony zdrowia, realizowany od 1973 roku, przewiduje m. In., że w 1990 r. przypadać będzie w naszym 

kraju ok. 20 lekarzy na 10 tys. ludności, a więc o 3 lekarzy więcej, 
niż obecnie. Oznacza to tym samym, że w ciągu 12 lat należy wy­
szkolić kilkudziesięciotysięczną rzeszę adeptów sztuki medycznej. 

Od kilku la.\, w celu realizacji te 
go zadania, akademie medyczne w 

tald miejskich i wojewód:r.kich. Raz 
wiązanie to umożliwia nie tylko po 
prawę warunków studiowania, ale 
daje moż,ność nałożenia części obo­
wiązków dydaktycz.nych na do­
świadczony personel tych placówek 
służby zdrowia. Wiele ośrodków, 
gdzie prowadzi się zajęcia ze stu­
dentami, wyposażono w dodatll:owy 
s.przęt dydaktyczny i naukowy. 

Festiwal muzyki polskiej w ZSRR 

całym kraju przyjmują zwiększoną 
liczbę kandydatów na przyszłych 
lekarzy. N a uczelniach tych kształci 
się obecnie o ok. 60 proc. więcej 
studentów niż na przykład w 1971 
roku. Na wydziałach lekarskich 
AM ten wzrost sięgnął prawie 100 
proc. Czy zatem tak znaczny przy­
rost lic.zby studentów nie wpłynie 
na po,ziom nauczania? 

Dalsze zwi~kszenie rekrutacji do 
uczelni medyc.z.nych mogłoby odbić 
się negatywnie na poziomie kształ­
cenia studentów. Stąd w br. przyję 
to na nasze akademie medyczne o 
ok. 800 osób mniej, niż w latach 
ubiegłych. Przewiduje się. że w 
latach następnych utrzymana zos­
tanie liczba studentów, Al\I, która 
Wy!llOsi obecnie ok. 34 tys. 

szys o o najlep ze Jak informują ~pecjaliści zagad­
nienia w Ministers•twie Zdrowia 
i Opieki Społecznej, podjęto szereg 
przedsięwzięć. Najważniejszym :i: 
nich jesl zwiększenie Liczby nauczy 
cieli akademickich o ok. 40 proc. 
Różnorodne działania organizacyjne 
przyczyniają się do uzupeł·nienia 
niedoboru kadry. Ważne znaczenje 
miało przeniesienie w wielu wypad 
kach zajęć ze studentami do szpi-I 

łO imprez muucznJ·ch w 15 miastach ZSRR. prezentacja na.IWY· bitniejszych kompozycji utalentowanych twórców , Polski,· koncerty :i: 
udziałem najlepszych polskich wykonawców, spektakle• w teatra.eh muzycznych oraz sesja muzykologiczna, która przedstawi na.iciekaw­
sze zjawiska w polskiej muzyce wspólczesnej - oto bogaty program „Festiwalu muzyki polskiej w ZSRR" który, odbęd.:ie się w dniach 
od lZ-19 kwietnia. 

Jest t<> już trzeci z kolei festi- ba,dzo ceniona za oryginalność ar­wal muzvki polskiej w ZSRR róź- tystyczną, ale i z wieloletnich kon­niący się ws,zakże od poprzednich taktów muzycznych obu krajów, znacznie rozszerzonym repertuarem których charakteq- wyznaczają m. i zasięgiem. Wysoka ranga tegorocz in. takie wydarzenia jak: ,.Festiwal nej imprezy wynika nie tylko z do mu.zyki polskiej w ZSRR", festiwa­brej znajomości muzyki polskiej, le muzyki rosyjskiej i radzieckiej która w kraju Szostakowicza jes~ w Katowicach i Lądku-ZdTOju. 

, .. ·---·--.... -~ -· 

p r a a 
w rozwoju usług 

p o 

Również współpraca muzykolo-
gó'.ł/ obu krajów, związków twór­
czych, a także bezpośrednia wymia 
na instytucji muzycznych miast o-

lDokończenie no str. 2l 

Sposób na powódź KOSZTOWNY PALEC KONTROLERKI 

Przed Sądem Rejonowym we Wroc· 
lawiu odbył się proces pewnego pa­
sażera miejskiego autobusu, który po­
dróżowoł bez biletu. W trakcie scysji 
z kontrolerką MPK gapowicz tak nie· 
fortunnie popchnął kobietę, że złamał 
jej wskazujący palec. 
Sąd skazał krewkiego pasażera na 1 

rok pozbawienia wolności z zawiesze­
niem wykonania kory na 3 lata oraz 
10 tys. zł grzywny. Lepiej było chyba 
zapłacić 1,5 zl za bilet... 

NAJWYŻSZY WE WROCLAWIU 

• Intensywna proco trwa przy wykoń­
czaniu najwyższego budynku we Wroc­
ławiu, wznoszonego przy ul. Powstańców 
Sląskich. W 25-kondygnacyjnym gma­
chu (88 metrów wysokości) mieścić się 
będą biura ł pracownie dwóch przed­
siębiorstw: .,Poltegor" i „Gazoprojekt". 
Przewidziano też atrakcję dla turystów 

(Dokończenie na sir. 2) 
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Sukces dyrygenta 

A bm. powrócił do ' Warszawy, po 
uwieńczon)ch sukcesami występach w 
W. Brytanii, Włoszech i USA znany 
polski dyrygent Kazimierz Kord. 

No zdjęciu: powitanie na warszaw· 
skim lotnisku Okęcie. 

CAF - Kwiatkowski - Telefoto 

Katastrofa „Ph~ntoma" 
Rzecznik lotnictwa wojskowego USA 

zakomunikował, że wczoraj w pobliżu 
bazy USA w Ramstein kolo Trewiru w 
RFN rozbił się amerykański myśliwiec 
bombardujący typu „Phantom". 2-oso­
bowo załogo samolotu poniosła śmierć. 
Myśliwiec broi udział w ćwiczeniach i 
należał do 52 eskadry sil powietrznych 
USA stacjonujących w Spongdohlen w 
Nadrenii - Palatynacie. 

,,Tygrys" Heyerdahla 
podpalony 

Jak podaje agencjo AFP, w ponie­
działek . kolo godz. 15.15 GMT w od­
ległości 10 km od portu Dżibuti nor­
weski naukowiec i podróżnik T. Heyer­
dahl z załogą rozmyślnie podpalili 
trzcinowy , statek „Tygrys", aby zapro­
testować przeciwko wojnie i wysyła­
niu broni do innych krajów. 

Heyerdahl stwierdził. że w porowmie 
niu z załogą zdecydował si!l zakoń­
czyć ekspedycj!l w Dżibuti. 

Norweski podróżnik wraz z załogą 
„Tygrysa" przesiali sekretarzowi ONZ 
Kurtowi Waldheimowi list, w którym 
dziękują za pozwolenie żeglowania 
pod banderą ONZ. 

Heyerdahl poinformował również pre 
zydenta Republiki Dżibuti o decyzji 
spalenia trzcinowego statku. 

Heyerdahl oświadczył dziennikarzom 
w Dżibuti, że nie by/o to jego ostał· 
nia wyprawa. 

WOKÓŁ „BOMBY N" 
W stolicach zachodnich narasta 

zamieszanie wokół kontrowersyjnej 
broni neutronowej. Obserwuje ;ię 
tam wahania rządów w obliczu na· 
rastającego protestu zarówn,o partii 
politycznych, jak i opinii publicznej 
- o z drugiej strony - nacisk ze 
strony kon;erwatywnej prawicy kół 
wojskowych. Z Waszyngtonu napły­
wały wczora,j sprzec:me informacje 
co do stanowiska prezyden,ta Car­
tera wobec kwestii przystąp,ien-ia do 
produkcji „bomby N". 

NA GRANICY 
WIETNAM - KAMBODŻA 
Wietnamska agencja informacy\­

na (VNA) podała, że 29 marca w 
godzinach popołudniowych dwie 
kambodżańskie bojowe jednostki 
pływające naruszyły wody teryta· 
rialne Wietnamu. Wietnamskie siły 
zbrojne przeprowadziły kontratak i 
zmusiły jednostki kambodżańskie do 
ucieczki. 1 kwietnia w godzina-:h 
wieczornych trzy inne kombodtań­
skie jedn,ostki pływające po.n.ownie 
no·ruszyły wody terytorialne Wietna­
mu. 

PROWOKACYJNE 
MANEWRY 

Rzecznik etiopskiego min,isterstwa 
i;i.formocji oświadczył, że decyzja 
rządów USA, W. Bryta,n,i1I i Francji 
w sprawie przeprowodzenio mone• 
wrów morskich u brzegów EtiopJ.i 
jest próbą zostra,szenio i prowoka­
cją. Taka demon,stracja siły w tym 

J AK wyn,iko z onolizy danych 
Min,sterstwa Handlu Wew­
nętrznego i Usług, jak rów· 

nież z informacji, napływających od 
korespondentów teren-owych PAP, 
rok ubiegły, p'erwszy rok realizacji 
.. rządowego · programu ;ozwoiu u.: 
sług i rzemiosła n.a lato 1977-:-80 
przy,, iósł pcstęp w teJ dz1edzi111e. 
Jednocześnie iednak oojawiły się 
zjawiska n iekorzystne, :dórych szyb­
ka likwidacjo przyczynić s,ę pow:n· 

jednoczesn-o likwidacja z różnych 
przyczyn 6350 zakładów. Równoleg­
le nastąpi/ wzrost zatrudnien,ia w 
usługach o 47 tys. osób. Znaczny 
wzrost za.trudn,ienia świodczy o 
przelama.n,iu impasu w tej dziedzi­
nie I jednocześnie wskazuje, że 
rozbudowa i moderni·zacjo us.pole­
cznionych raklodów usługowych po­
szło w kierun-ku tworzenia zakła­
dów dużych, o większych moi:liwoś-

Po kilku dniach ulewnych de­
szczów podniósł się poziom wo­
dy w Sekwanie. Co sprytniejsi 
właściciele samochodów parku­
jących nad rzeką w Paryżu, pod­
wiesili swe pojazdy na linach 
przyczepionych do drzew. 

~óry Koryntu Wiejskie • 
I powietrze 

rejonie i w obecnych warunkach 
nie jest przypadkiem - oświadczył 
rzecznik. Następuje ó·nc w momen­
cie, gdy Etiopio likwiduje skutki in­
wazji somalijskiej w Ogadenie. Jej 
celem jest zastraszenie Etiopii, 

-

n" do sprawniejszej realizacji pro­
gramu w roku bieżącym i w lotach 
następnych. 

Do najważn iejszych, bezspornycl-. 
os'qgn'eć roku ubiegtego t'.zeba 
zaliczyć przyrost liczby zo.kladow w 
gospodarce uspolecznionei o 87Q. 
Na te liczbę złożył s.:ę przyrost l•­
czby ·n-0wych zakładów o 7220 I 

ciach działania.'· ·, ' 
W rzemiośle indywidualnym przy­

byto netto (tzn. po uwzgiędr:,ieniu 
liczby zakładów · likwidowany,::f,) 
9260 nowych "placówek. Był to na i· 
większy przyrost w okresie powojer, 
nym. świadczący o skuteczności no­
wej polityki państwo wobec rzemio-

(Dokończenie. na str, 2) 
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· Pogoda na jutro 
Jak informuje dyturny synoptyk gdyn­

s.kiego Instytutu Meteorologii i Gospo~ 
darki \'t"odneL jutro zachmurzenie bę­
dziP małe. Temperatura od o st. C do 
3 st. c. \Viatry ,umiarkowane północno· wschodnie. 

• IP· s a • ep1 u 
zwiększenie napięcia w rejonie 
.. rogu" Afryki, o tym samym sabo­
towan,ie in,icjatywy OJ.tł i zaprzy. 
jaźni,o.nych krajów socjalistycznych. 
oodjętej celem przywrócenie poko­
ju w tvrn rejon,ie. 

BUSKI WSCHOD 

(Korespondencja z Hamburga) 
' 

Naczelny koordynator wojsk ONZ 
na Bliskim Wschodz ,e ge~ Ensio 
Siloasvuo omawiał wczoraj w Bejru­
cie z przedstawicielami ·rządu li-Przedstowicielki najstarszej profe-

sji świota I Iowa rzyszących jej prze­
mysłów rozrywkowych odtrąbiły odwrót 
z wielkich miast RFN. Jeżeli tok do­
lej pójdzie, to many z przewodników 
turystycznych portier pierwszorzędne-

go homburskiego hotelu „Vierjahres­
zeiten" nie będ:tie mógł gościom wy­
cho<lzqcym po kolacji na miasto, zale­
cać spoceru wzdłuż zalewu Alster, o 
potem powrotu i spokojnego .nu w 
wygodnych łóżkach hotelu. 

Przemysł wątpliwych rozrywek 
dobre bowiem zaczął się dusić 
własnym, bardzo rozbudowanym 
stemie walki o zysk. O ile kiedyś 

(Dokończenie na str. 21 

na bańskiego sprawę dyslokacji od­
we działów ONZ w U.bonie poludnio­
sy- wym. W tej chwili w rejon,ie tym 

nie- przebywa już ok. 1300 żołn,i er,:v 
ONZ. W najbliższym tygodn.iu ich 
liczba wzrośnie do 3 tys i ęcy. 



Str. 2 

(Dokończenie ze str, 1) 

sio indywidualnego l o rosnqcym 
za.ufani.u rzemieśl·n,i,k6w do tej po­
lityki. Na konJec ub. roku zareje­
strowanych było w sumie 198 236 
zakładów rzemieślnkzych, za.trud· 
n,ia,jqcych ok. 399 tys. pracowni-
ków i ponad 55 tys. uczn·iów. 

W rzemi-ośle indywid.ia,l,nym za­
znaczył się jednc·k zbyt niski przy· 
rost zatrudnionych netto, bowiem z 
chwilą wejścia w życie nowych 
przepisów, dotyczących rent i eme­
ryt-ur, starsi wiekiem rzemieślnicy 

skorzystali z. tych uprawnień. Celem 
zaha.mowan,io tego zjawisko obec­
n,ie starsi rzemieślnky, którzy rezy­
gnują z emerytur;y ł decydują się 
r.,odal prowadz.ić swoje Żaklady o­
trzymują ulgi pc>d.otkowe i płacą 
niższe składki ubezpieczeniowe i or 
ganizacyjne. Wyda.nie tych zaorzą· 
dzeń w sposób widoczny zohamo-, 
wolo proces odchodzenia starszych 

" rzemieślników no emerytu;ę, 

l Najwyraźniejszym chyba wyro-i zem wzrostu zaufon.io rzemiosło in­
dywiduo.lnego do polityk·i państwa 

okazał się wzrost nakładów i.m,11e­
stycyjnych. W ub. r.oku rzemieśl.n i­

·~ cy indywiduo·lni za111'1We!tawoli 1,4 
, mld zł ze środków własnych na roz 
~ wój swoich warsztatów. 

) Pierwszy rok realizacji progro­
. mu dostarczył wiele mo!eriolu in· 
) formacyjnego, którego anoJizo po-

.
) winno przyczynić sie do un,ikniecia 

pewnych n.ieprawidlowoś.ci. Priede 
) wszystkim dal się zaobserwować 
') nierównomierny rozwój usług i rze­
') mioslo, jeśli cho.cizi o ror.mieszcze-

n;ie placówek w terenie. Pon.ad po­
) Iowo, 57 proc. przy.rostu nowych 

) 
placówek mo miejsce w 12 woje­
wództwach. 7 najlepszych pod tym 

) względem województ\v reprezentuje 

) polowe produkcji całego krajowe­
go rzemiosła - n,atomias.t na d·ru­

) gim biegun,ie - 9 nowych woje­
.) wództw doje tylko 3.6 proc. tej 

produkcji. 
) W bieżącym roku i w nojbliż­
) szych łatach nastąpić wiec musi 

wielki wysiłek organ·izacyjny ze 
) strony tych województw, które nie 
) nadążają w realizacji programu. 

Zaobserwowano takie nierówno· 
) mierny ro.zwój usług i rzemiosła no 
) wsi i w mieście no korzyść miast 
\. i ni,erównomierny rozwój poszczegól 
l nych branż. Spec.ja Iną troską władz 

) wojewódzkich powinien więc stać 

l się rozwój usłu;::r i rzemiosła na 
wsi oraz tych usług, które służą zo­
:;pokojoniu potrzeb najszerszych 
rzesz ludności. Program zoklodo na 
przykład, ie do roku 1980 każda 

\ 

tip 
(Dokończenie ze str. 1) 

mal każde miasto RFN chciało m1ec 
swoją mniej lub bardziej sensacyjną 

opowieść, wzorowaną na dziejach 
frankfurckiej panny Nitribitt, której no· 
tes rowieral nazwisko najzacniejszych 
obywateli, o tyle potem zaczęto spy­
chać „córy Koryntu" do wydzielonych 
niejako dzielnk rozrywkowych. Ko­
rzystali z tego przede wszystkim właś­
ciciele domów, wynajmowanych z.a 
astronomiczne sumy na hoteliki, kina 
z programem porno, sklepy z takimże 

- -
WAłłJtSUJJ„rnwa&iłiNI WWW 

,,Szalone kołowanie" 
Boeinga 

Wczoraj na lotnisku Gosselies, nie­
daleko belgijskiego miosto Charleroi, 
wydarzyła się niebezpieczna katastrofa 
lotnicza. Odrzutowiec typu „Boeing-
737" belgijskich linii lotniczych „Sabe­
na" spod/ na pas startowy z niewiel­
kiej wysokości podczas lotu instrukta­
żowego. Przedtem przez 2 godziny ma 
szyno co 10 minut systematycznie wy­
konywała manewry startowania i lqdo. 
wania gd1• nagle z nieznanych przy • 
czyn silniki zamilkły. Po uderzeniu w 
pas startowy „Boeing" z 60 tys. litrów 
benzyny w zbiornikach zniszcryl ogro­
dzenie lotnisko, przetoczy! si~ przeł' 1.0-

zwyczaj ruchliwe shzyżowanie pięciu 

ważnych dróg, bez potrącenia jednak 

żadnego pojazdu, minął supermarket i 

zatrzymał się bezpośrednio przed miej 

scowym szpitalem, stając w płomie­

niach. W czasie szalonego kołowa­

nia samolotu odpadły oba silniki I ied· 
no ze skrzydeł. Zdaniem naocznych 

świadków, można uznać za cud fakt, 
ie katastrofo nie pociągnęło za sobą 

ofiar, 

Władze nie wykluczają, fe awarię 

tHników spowodowały ptaki przelatujq· 

ce wiośnie nad lotniskiem. 

' · I I . • , 
:I ., 
I' .. ~ 

~ . -
(Dokończenie ze str. 1) 

,. z torosu kowloml no ostotnim pię­
trze można będzie oglądać efektowną 
p-anoromę miosto. 

OGNIOODPORNA SKORA 

W łódzkim Instytucie Przemysłu Skóno­
nego wynaleziono i· opatentowano spo­
sób otrzymywania skór... ognioodpor­
nych. Skóry takie, specjał.nie wyprawia­
ne, znajdują zastosowanie do wyrobu 
rękawic i odzieży dla hutników, odlew­
n·ików, spawaczy itd. Wytwarzana z nich 
odzież ochronno wytrzymuje tempera• 
turę 300 stopni C w ciągu minuty, taś 
160 stopni C - w ciągu 5 minut I dtię­
ki temu zapobiega oparzeniom. 

gmino ot.rzyma proln,ię, a tymcza­
sem w tJb. roku zorgo,nizowa.n.o ich 
zaledwie 230. 

Podobny n,redorozwój usług - a 
jest to zago.dn ien'ie znane od lot -
zaznaczył slę we wszystkich nowych 
os,iedloch mieszka,niowych. 

Glówn.ą przeszkodą w szybszym 
ro.z.woju u·sług I rzemiosła jest brak 
oclpo:wiedn-icl, lo·koli. Władze ad­
mfn,istracyjne powinny więc energi­
c:m.iej zająć się wykorzystaniem na 
te cele rezerw w starych budyn­
~ach, a z drugiej str.cny rzemiosło 

musi szecrzej wyjść z usługami do 
mie;.i:koń klientów. 

Analizo wykonon.i<:1 planu sprze­
daży u~ug bytowych przez jednost-
ki gospotlarki uspołecznionej r6-
wn,ież dostMczyla wiele materiału 

do wykorzystr,ni,a w do·lszym toku 
realizacji programu. Sukcesem 
stało się przekra.t~enie plonu sprze 
doży o 1 proc. i ~ekroc.z.enie wy­
konania z 1976 r. o .t'2,9 proc. Jed­
nak no tok wysoką dyl'·Cmi,kę miał 
wpływ przede ws,iystkim rczwój u­
sług motoryzacyjnych (rlynomiko 
wzrostu - 41,2 prac.) i remMtowo­
·budc>wlany.ch (dynamiko - 27,3 
proc.). Równ,iei: rzemiosło indyw:tlu­
olne najwyższą dynamikę osiągnęło , 
w sprzedaży usług motoryzacyjnych, 
równq 37 proc. 

Trzeba podkreślić, ie preferowa­
ne w programie branże: spożyw­
czo, odzież.owa, drzewna i mote· 
rialów budowlanych osiągnęły sto­
sun,kowo wysoką dynomi,kę. Pro­
dukcjo pieczywo wzrosła o 27 tys. 
ton. W ub. roku przybyło n-etto 61 
piekarń i 132 wytwórnie napojów 
bezalkoholowych. Jest to zjawisko 
t\,m korzystniejsze, ie pojawiło Sill 
po okresie kilkuletniego spadk1J 
iloścJ te-go typu zakładów. 

Pozytywny - choć nierównomier· 
ny „geogra.ficzn.ie" i branżowo o­
braz rozwoju usług i rzemiosło -
psuje nieco sytuacja w dziedzinie 
jakości i terminowości usług, jak 
też występujące tu i ówdzie n,ie­
rzetelne sto,sowonie ce,nnlków. W 
dalszym ciągu ma również miejsce 
zjawisko z lat ubiegłych zbyt 
wysckiego ongoiowanio s.ię placÓ· 
wek usługowych na rzecz Instytucji 
i przeds:ębiors.tw. 

W sumie mamy jednck do czy. 
ncienio z wyraźnym postępem. Cho­
dri teraz o to, aby postęp ten u­
trzymywać. Wymaga to stałej pie­
czy i uwagi przede wszystkim ze 
strony władz wojewódzk,ch. instan­
cji partyjnych różnego szczebla, a 
tokże terenowych ogniw SD. 

HENRYK BORUCIŃSKI 

towarem, restauracje i p1w1arnie z 
występami str_iptizerek. Prosperity o­
siągnęła szczyt w lotach 60-tych, kie· 
dy zaczęto budować w wielkich mia­
stach pałace miłości, mające uwolnić 
mieszkańców zakazanych dzielnic od 
zmory zawieranych na ulicach tran­
sakcji. Pałace obrostaly przedsiębior­
stwami towarzyszącymi, tzw. prywatny­
mi klubami, łaźniami i saunami nie 
mającymi nlc wspÓlnego z higieną. 

Komorne pobierane od tych przedsię­
biorstw rosło z mies.iaco na miesiąc, 
ceny „usług" również.' 

Pierwsze oznaki załamywania się 

koniunktury przyjęli z westchnieniem 
ulgi mieszkańcy zakazanych dzielnic. 
W oficynach homburskiej Sankt-Pauli 
mieszka ponad 30 tvs. najuboższych 

rodzin i emerytów. Kłopotliwe sąsiedz­
two zaczęło się przenosić na wieś. 

Sygnał do deglomeracji doły panie, 
którym po paru morolnych latocl1 
procy udało się zebrać kapitalik za-
chęcający do otwarcia czeąoś nc, 
v..!osną rękę. Posrukiwonio lokoll w 
stale wyludniajqcych sie wsiach nie 
okazały się tru<lne, Przed kilku loty 
podupadającą wiejską piwiarnie w li­
czącym 400 mieszkańców Ebbingen 

................................. 
• l : i Coraz więcej wydarzeń przy: 

ł pomina, że już niewiele cza-: 
su dziel i nas od specjalnej i 

I sesji Zgromodzen,ia Ogólne- t 
go Narodów Zjednoczonych,: 
która rozpocmie się pod ko- f 
niec maja w Nowym Jorku i• 

1 poświęcona będzie wyłącznie: 
• problemom rozbrojen·ia. Fakt, : 
i że dojdzie do tego ważnego i 
i wydarzenia w życiu między- i 

i narodowym, jest jeszcze jed- t 
nym potwlerdzen,iem skutecz- • 
ności pol-ityk:i państw socjali- i 

I stycznych, która przyczyniła i 
s,ię I przyczynia nadal do po- t 
stępów w procesie oclpręże- : 

• • ma. : 
A • ............ .... ....... 
S AMA idea .se~Ji wynika :,; 

propoi:ycji zwołania Swiato­
wej Konferencji Rozbrojenio-

wej, zaproponowanej przed laty przez 
Związek Radziecki i stanowi jeden 
z głównych punktów Programu Po­
koju uchwalonego na XXV Zjeź­
dzie KPZR. Jednocześnie se~ja ta 
iest świadectwem coraz bardziej 
realistycznych postaw najszerszych 
kręgów !połecznych i politycznych 
na Zachodzie, gdzie - generalnie 
biorąc - rozumie się, że rozb.roje­
nie jest dzisiaj najwainiejszym i 
niezbędnym warunkiem uniknię­

cia konfliktu jądrowego. Pozo-staje 
tylko kwestia, w jaki 1mos6b moi.na 
osiągnąć ten cel. 

TRWA.TĄ INTENSYWNE 
PRZYGOTOWANIA 

do specjalnej sesji w ramach po­
wołanego w tym celu Komitetu 
Przygotowawczego. którego Pol­
ska jest aktywnym uczestniki.em. 

WIECZOR WYBRZEŻA Nr 77 (662~) 

Polsko· jugosłowiański ·1 Dziś dzień akcji zachodnioeuropejskich związków zawodowych Posiedzenie 
Biura Politycznego 

N::;e~;~~~ P~.?.~~~~ot- o p awo do pracy 
nic przebudowany na kontenerowiec, 
dostarczył z Kopenhagi do Szczecino 
16 kontenerów 20-stopowych przezna-, 
czonych do dostorczenio oż do Adenu. 
W ten sposób został zainicjowany ser­
wis tzw. land-bridge iiłanowiący 

wspólne przedsięwzięcie „Hartwiga" w 
Szczecin ie, Zakładu linii Europejskich 
i Żeglugi Promowej PLO, Jugosłowiań­
skiej firmy spedycyjnej „Transped" oraz 
armatorów jugosłowiańskich „Losinjska 
Plovidba'' i „Jadroplov". 

(Dokończenie ie str. 1) 

wsi a także dalszego doskonalen:a 
ich' form jak np. zwiększenia zakre­
su usług w domu odbiorcy, udziela­
nia gwarancji na wykona:ie i:;racl9 
itp. :Niezbędne jest tworzerne osrod­
ków usługowych w gminach, wyko­
rzystując istniejące możliwo~ci lo­
kalowe i organizacyjne, a takze przy 
spieszenie rozwoju rzemiosła i dro­
bnego przetwórstwa spożywczego. 

Pojemniki dostarczane stoikami PLO 
ze Skandynawii do Szczecino będą lą­
dem transportowane do portu jugosło­
wiańskiego w Koper. Następnie kon­
tenery z Koper przejmować będą stat­
ki RO-RO lub semipojemnikowe wspom 
nianych dwóch armatorów jugos!owioń 
skich i będą je dostorczoly do adre­
satów. 

God,no podkreślenia w tym serwisie 
„land-bridge" jest szybkość dostawy 
ładunków od nadawców do portów do~ 
celowych. Np. transport kontenerów do 
portów Afryki północnej trwać będzie 
15-18 dni, a więc trzykrotnie szybciej 
nit okręinq drogą morską wokół Eu-
ropy. (wś) 

Festiwal muzyki 
(Dokończenie ze str. 1) 

bu krajów jak: Gdańska i Erewa­
nia, Łod?i i Tbilisi, Gdyni i Leni,n 
gradu, Poznania i Wilna przyczy­
nfają się do IJ.)Oglęhiania i rozszerza 
nia wJed7>y o mu:zyce obu krajów. 
Słuchaczom radzieckim przedsta 

wiono zna,ne utwory polskiej mu· 
zyki symfonicmej i kam~alnej od 
XVIII wieku do cza~ów najnow­
szych. Szczegó1ny jedrnak nadi;ik -
na życzenie strooy radzieckiej -
poła.żono na mu~ykę współczesną. 

Nazwiska Grażyny Bac.ewicz, Tade- r 
us12a Bairda. Au.gusty11a Blocha, 
Wojciecha Kilara, Witolda Luto­
sławsklego. Kr.zysz;Lofa Pendereckie 
go, Kazimierza Serócldego, Bolesła­
wa Szabelskiego, ZbignieM•a Tu:rs­
kiego i in. twórców, których kom­
pozycje będą wy'konywa.ne p.odcz.a.s 
festiwalu, świadcLą o tym, ie in­
tencją polskich organizatorów byfo 
pokazanie radrzieckim melomanom 
wszystkiego, co najlepsze w po.Js­
kiej muzyce. Z kolei udział w fe3-
tiwalu takich solistów jak Piotr Pa 
lecz.ny, Kaja Danczowska, dyrygen­
tów, jak np. Andrzej l\farkowski, 
zapewni wykonanie u tworów na 
naj.wy;;..sz.ym poziomie. 

Festiwal będz.:e również okazją 
do omówienia codziennej wspólpra 
cy i wymiany rnuzyc:nnej międ:;y o-
boma krajami. ~ 

nazwano „Django-Bar" i zamieniono 
na najbardziej renomowany lokal 
strip-teasowy między Goettingen i 
Flensburgiem. Obok baru pasą się do 
dziś konie. W nieco większej wsi Hoeler 
(1100 mieszkańców) storą zagrodę, w 
ktorej nie powiodła s:ę próba prowa­
dzenia pensjonatu, zgmieniono na 
prywatny klub miłośników sauny. Dzie­
siątki podobnych przybytków powsta­
ły w Nadrenii, w górach Taunus pod 
Frankfurtem, obok ruchliwy~h tras sa­
mochodowych i no zapadłych wsiach. 

Najbogatsza klientelo tego rodzaju 
loka.li rozrywkowych przyjęła nowość z 
zadowoleniem. W mieście nie podob­
na by/o bowiem ukryć numeru samo­
chodu parkującego pod przybytkiem 
wątpliwej uciechy. T otei: wiejskie przy­
bytki płatnej uciechy nie martwią się 

o przyszłość. Konkurują z miastem ce­
nami i ononimowościq. To, że część 

obecnie rozbudowywone,go „Djongo­
Bo.r" zajmuje klepisko sasiadującej 

stodoły, ni.e dziwi nikogo. Oglqdajqc 
v:ystępy przy kuflu piwa, sprzedawane­
go po umiarkowanej cenie, nikt s:ę 

nie zopyta, co tu osta1nio młócono. 

ANDRZEJ CZYSTOWSKI 

Opracowuje się tam projekty do­
kumentów koi1cowych. Ustalony też 
został 12-punldowy porządek dzien­
ny, obejmujący wielP. problemów, 
zv,;iązanych z rozbrojeniem I bez­
piecze11stwem. 

Jednym z istotn~·ch wydarze!'1 
związan~·ch i.e spocjaln!\ ~esją ONZ 
była, zakończona na początku 

marca w Genewie, mi~ózynarodowa 
konferencja organizacji i;polccz­
nych. poświęcona problemom świa­
towego rozbrojenia. W .spotkaniu 

31 central związkowych, wchodzq cych w skład zachodnioeuropejskiej 

konfederacji związków zawodowych postanowiło ogłosić 5 kwietnia br. 

dniem akcji na rzecz polllyki pełnego zatrudnienia. Akcjo ta jest wyra1em 

zaniepokojenia związków zawodowych wzrostem liczby bezrobotnych {w sa­

mej EWG wynosi ona przeszło 6 mln osób) i perspektywami pogorszenia 

się sytuacji w z:wią:iku z pojawieniem się no rynku pracy do 1985 roku 

dolnych 9 mln młodych ludzi. Akcja zjednoczy pod wspólnymi hastami lu­
dzi pracy z 1 S krojów Europy za chodni ej. 

stole zajęcie, oni też kobiet, które 
chcą wrócić do pracy po wieloletniej 
przerw.ie, spowodowanej wychoWY\'Ja • 
niem dzieci. Wysokie bezrobocie · utrzy 
muje s ię we Francji od jesieni 1974 r. 
i mimo zapowiedzi rządu, praktycznie 
nie zmniejszyło się od tego czasu. 

W międzynarodowym dni·u akcji na 
rzecz pełnego zatrudnienia wezmą 
udział niemal wszystkie duże froncu'S· 
kie centrale związ.kowe. CFDT i „Force 
Ouvriere" zamierzają wysiać delegacje 
do prezydenta republiki i premiero, a 
CGT zorgon,i zuje w miejscowośc) ach 
nadgronicmych spotkania ze związkow· 
cami belgijskimi, zachodnioniemieck,1mi 
i włoski mi. 

Związki zawodowe zrzes·z·one w euro­
pejskiej konfederacji pragną to po­
mocq tej okcji wywrzeć nacisk no rzq. 

.,KASPROWY .WIERCH" 
W PORCIE PÓŁNOCNYM 

Wczoraj do Portu Północnego 

wszedł zbior.n,ikowiec PŻM „Kaspra· 
wy Wierch" z ładunkiem 125 ty~. 
ton ropy przywiez·ionej z portów 
Zatoki PerskieJ. Jak się dowiaduje­
my, oktuoln.ie cola szóstka wielki-eh 
zbiornikowców PZM jest za-trudnio­
no do przewozu importowanej przez 

, Polskę ropy z Zatoki Perskiej gfó· 
wnie do Gdańska. 

19 bm. w bozie paliwowej spo­
d.ziewano jest „Sokcfico". 

.. JóZEF WYBICKI" 
WRÓCIŁ Z TAHITI 

Do portu gdy1iskiego powrócił z 
pionierskiego ~ejsu no poludnfo· 
wym Pacyfiku (przez Kanał Ponom­
ski} linfowiec PLO ms. ,.Józef Wy­
bicki" pod dowód-ztwem kpt. i.w. 
Wiesława Pigłowskiego. Statek bvl 
pierwszy z naszej floty handlo­
wej, który zawinął do portu Pa­
peete. Warto podkreślić, że przed 

• 41 loty, 4 stycznia 1937 r. po raz 
I pie!'\\>szy z polskich stotxów zawinol 

do tego portu „Dar Pomorza". W 

dy i pracodawców w kierunku podję­
cia konkretnych kroków gwarantujących 
pełne zatrudnienie. Podstawowe żąda­
nia wysunięte przez uczestników akcji 
dotyczą podjęcia działań zm ierzając•;ch 

do ożywienia działol!1ości gospodar­
czej, wzrostu s·:ły nabywczej najn iżej 

uposażonych grup pracowników, zwięk · 
szen:a konsumpcji, skoncentrowania 
nakładów inwestycyjnych w regionach 
gospodarczo upośledzonych, w których 
występują największe nodwyiki rąk do 
pracy, a takie umocnienia roli sekto­
ra publicznego. 

Pot'Mierdzo:ie· oficjalnie przez człon­
ków rządu hiszpańskiego doniesienia 
o głodzie wśród 100 tys. bezrobotnych 
robotników rolnych obszarniczej Anda­
luzji, to jedynie nojbardz'ej dramatycz 
no strono „ogólnonarodowego p robie 
mu nr 1", jak nan'łał bezrobocie pre· 

Zachodnioniemieckie związki zawado mier Adolfo Suarez. Dwa główne prze. 
we prowadzą ostatnio wzmożoną kom- jawy głębokiej recesji _ kompletny zo­

po:1ię, mającą no celu przeciwdziała- stój inwestycv;'f1y i ograniczenie pra­

nie wrogie j interesom ludzi pracy poli dukcj,i nawet przez kluczowe zakłady 
tyce przedsiębiorców ograniczania licz przemysłowe _ pozbawiły pracy ponad 

by miejsc procy poprzez forsowną ro- 800 tysięcy robotników w mi{]S!och i 

cjonalizocję procesów produkcyjnych. zomknely perspektywy 340 tysiącom mia 

Jest to, obok skutków kryzysu energe- dych Hiszpanów, l<tórzy poszukują swe 

tycznego, jedna z głównych przyczyn go pierwszego zatrudnienia. 

utrzym1ującego_ . się w RFN od 4 ~ot W1ielomilionowa rzesza Włoch6w we­

przesz:o m1~1on?wego . be·zrobocia. źmie udział w strajku powszechnym w 

W dn_1u 1 kw1etn10 w Niemczech zo. R1.ym'e, Mediolanie, Pescorze t na Sar 

chodnic~ było 1 ~OO tys. bezro~otnych. ~dynii, w ramach „dnia akcji'' przeciw­
Jak_ wyn,k_a z naJ~owszych onaf1z, utr~y ko bezroboaiu. 
muiąco się recesie ~~spodarcza _moze Bezrobocie stanowi we Włoszech nai 

w _193~ .r. doprowoćz1c do_ tego, ze ~o bardziej palący problem społeczny. 
noii:1n1_eJ 2 do ~ n:ln ludzi w RFN nie W styczniu br. l iczbo bezrobotnych 

rnoJdzie zotrudnien,o. wzrosło tu do 1 520 tys. osób, z' czego 

Bezrobocie stonowi jeden z najpo­
ważniejszych problemów społecznych 
Francji i wokół tej sprawy toczyło się 

m. in. niedawn<:i kampan ia przed wy­
borami parlamentarnymi. Według da­
nych oficjalnych w chw,li obecnej co 
najmniej 1 050 tys. osób szuka proq. 
ole zdaniem centrali związkowej CGT 
bezrobotnych jest 1,5 mln, :ba statysty 
k; urzędowe n e uwzględn,,oją miodzie· 
ży, która po raz pierwszy stora sie o 

Si!Mi ;;ee 

w:ększość stanowią kobiety i mlodziei. 
Stopa bezrobocia wzrosła do 7,1 proc. 
Do ofi:cjolnej l iczby bezrobotnych na­
leży dodać dalsze 3-4 mln osób, któ· 
re nie mają stałego zatrudn ienia i pra­
cują po ki lka miesięcy lub kilko ty­
godni w roku. Szczególnie dramatycz­
ną wymowę ma fakt, że trzy czwarte 
wszystkich bezrobotnych stanow•ą mło­

dzi I udzie w wieku do 29 lat. z których 
41 proc. to absolwenci szkól wyźszych 
lub średnich. 

-,,ma WIR# 

Biuro Polityczne zaleciło utrzy­
manie wysokiego tempa rozwoju u­
sług i rzemiosła w dal_szy~h latach 
zwłaszcza w tych woJewcdztwach, 
które są zapóźnione pod tym wzglę­
dem. 

W kolejnym punkcie porządku 
Biuro .Polityczne zapoznało się z in­
formacją o realizacji inwestycji mo 
derniz2.cyjnych w 1977 r. 

Biuro Polityczne zaleciło konty­
nuowanie przedsięwzięć dla rozsze­
:-zenia zakresu inwestycji moderni­
zacyjnych zamiast budowy nowych 
obiektów. 

Konferencja 
PUGWASH 

(Dokończenie ze str. 1) 

ferencji PUGWASH w Monachium 
prof. M. Nałęcz, który od roku 1974 
przewodniczył stałemu komitetowi 
PUGWASH, został ponownie wybrany 
w sklod międzynarodowych władz tego 
ruchu i jest obecn ie przewodniczqcym 
rody PUGWASH. 

Ruch PUGWASH ma znaczny udział 
w kształtowaniu atmosfery sprzyjającej 

odprężeniu, wzajemnemu zrozumieniu 
i rozwojowi współpracy międzynarodo­
wej. Na tym wiośnie forum były wstęp· 
nie dyskutowane praktycznie wszystkie 
przedsięwzięcia z zakresu ograniczenia 
zbrojeń, które następnie przybrały po­
stać wiążących porozum ień międzyna· 

rodowych - jak np. konwencja o za­
kazie rozwoju produkcji broni bakterio­
logicznej. czy układ o nierozprzestrze­
nianiu broni jądrowej. 

#MMBi -• osto,tnich latoch odwiedziło Tahiti 
I kilko jachtów polskich z samotny­
i m; żegłorzomi: nOpty'' z Leonidem 
• Tełigą, .. Mazurek" z Krystyną Choj­
I nowska-liski.ewicz i „Mirando" ze 
i Zbign.!~wem Puchalskim. 
• ,.Józef Wybicki" wypłyną/ w te" 
I rejs z Gdyni 11 paźd:zierniko 1977 
~ ' roku, zabierając do portów Pacyfi. 

ku ładunki m. in. z Hamburga, 
Antwerpii i portów francuskich. Do­
starczył je do Pcpeete no Tahiti, 
Apia na \vyspie Samoa Zachodnia, 
Lyttelton, Auckland, Wellington w 
Nowej Zelandii i Noumea w No­
wej Kofedon,ii. W drodze powrotnej 
sio.tek wiózł ładunki do Rotterdamu 
i Gdyn,i. zawijając po drodze do 
portów Peru i Meksyku. W;zycie 
polskiego statku w Papeete miej­
scowy dzie~nik „La Depeche de 
Tahiti" poświęcił wielki fotorepor­
taż. 

owy „list" A do Moro 
i kolejny komunikat „Czerwonych Brygad" 

NIE B~DZIE JUŻ 
MARNOTRAWSTWA 

Wstystko v->skczuje no to, że w 
Polskiej Żegludze Mors~iej w Szcze­
cinie zestal rozwiązany problem pu­
stych bl!telek po piw:e. Dotychczos 
nikt ich n 'e odbierał rn statków i 
marynarze wyrzucali je zo burtę. 

Było to olbrzym ie marnotrawstwo. 
Sytuacjo sie zmieniła, kiedy wre· 

szcie PHZ „Boltona" zgodziła s,ę 

pośredniczyć w odbior:e pustych 
butelek ze statków i przekazywanie 
ich celem powtórnego wykorzysto­
n;o do browaru w Pol::zynie Zdro­
ju. 

Marynom~ PŻM postanowili su­
my uzyskane ze sprzedc,ży pustych 
butelek przekazywać po wkłody 
mieszkaniowe dla sierot, akcje so­
cjalne i orgo.nizowonie imprez d:a 
wychowanków domów dziecko. 

(wś) 

skierowaną do specjalnej se!lji 
Zgromadze11ia Ogólnego, oraz: apel 
do rządów \Vszystkich pai1stw. W 
tym pierwszym dokumencie po­
stuluje si~ podjęcie przez uczestni­
ków i;esji kroków zmierzających do 
całkowitego i powszechnego zakazu 
pl'ób z gronią jądrową, do zakazu 
badań i produkcji _nowych rodza­
jów i systemów broni jądrowej, w 
tym broni neutronowej. a także do 
redukcji broni konwencjonalnej. 
Konferencja opowiedziała się rów-

,vczoraj wieczorem „Czerwone 
Brygady" przekazały do redakcji 
trzech gazet \\' l\Iediolanie i Genui 
kolejny, czwarty list Aldo Moro, .i­

dresowany do sekretarza politycz­
nego partii demokracji chrześcija:'1-

5kiej (DC) Benigno Zacragninirgo. 
Do listu dołączony był komunikat 
nr 4 terrorystycznej organizacji, za­
tytułowany „Proces nad Aldo :\lo­
ro". 

Zarówno w komunikacie jak i li­
:;cie po raz pierwszy móv,·i się wy­
rażnie o wymianie „więźniów poli­
tycznych". 'Ciotka „Czerwonych Bry 
gad'' głosi m. in., że jednym z gló\\'­
nych punktów programu tej terro­
ryst;\'cznej grnpy jest u,,-olnienie 
\\'Szystkich przebywaj;icych \\' \\';ę­

zicniu tcl"ronstów oraz zniszczeme 
obozów konceutracyjn_,-ch reżimu. 

Cz wart,- list Aldo :'..ioro za wiem 
zdanie o możliwości uwolniema 
więźniów obu stron, Podpi~any 
przez !\Toro list (,.Czerwone Bryga­
dy" przekazały jego kopię) stwier­
dza także, iż ,.pewne ustępstwa mo­
gą być nic tylko słuszne, ale i po­
litycznie pożyteczne". \V liście za­
warte jest ostrzeżenie, iż „cza!ł<.l 

jest coraz mniej" i wkrótce „może 
być za późno". Jeśli chadecja n:c 
podejmie właściwej decyzji, pociąg­
nie to za sobą nieuchronne konsek­
wencje dla partii i jej ludzi. 

Xatychmiast po otrzymaniu wia­
domości o nowym liście Aldo Mo­
ro i komunikacie ,.Czerwonych Bry­
gad" przywódca włoskiej chadecji 

Zaccagnini zwołał naradę najwyż• 
sz~·ch osobistości DC. 

Kolejne sygnały z pogróżkami od 
„Czer\\'onych Brygad'' nadeszły w 

3 bm. podczas wielkiej obławy no terrorystów włoskich policja ares1towo­

la ponad 100 osób w Rzymie pod 1a rzutem syrrpatyzowania z organizaci:i 

„Czerwone Brygady". CAF - UPI - Telefoto - - - momencie, ~dy \V parlamencie włos 
kim premier Giulio Anurcotti odpo­
,viadal na inlerpelacje poselskie, 
p:-ezentuj,1c linię dzi.1lania rzadu w 
~pra\\'ie porwania Aldo 1Ioro·. :\n­
dreotti stwierdził m. in., ;:e choć 

\\:Jadze ciągle jc,zl:zc · n :e dysponują 
mezbędnymi elementami dla u)t:c:a 
terrorystów, ani nic znają miej6cJ., 
\\" którym więziony jest porwany 
polityk, wiele odkrytych już fak­
tów i śladów pozwala żnvić nadz:e 
ję na pozytywne rczult,\ty . 

spolecr..1.10 - politycznych uwazaią Je 
za słuszne, realistyczne· i niezbęd­

ne do utrwalenia tego, co już o­
siągnięto w procesie odprężenia i 
do posunięcia naprzód sprawy po­
wszechnego 1 tnvalego bczpicczeó­
slwa. 

no PRZYGOTOW.\~ 
ZWI.\Z:\ XYCII 

.ra ~pecjalną sesją wlącz~·ly s:i: 
również niektóre rządy. \\' imic-

po~ttila,ów (m in. stwierd1.a. ze 
„konieczne je::;t ·1t\,·orzenie stref 
bc:r.atomowyeh. odpowiadających 

potrzebom zaintcreso\\'anych re­
gionów"). mówi też o potrzebie za­
hrimo,vania produkcji nowych bro­
ni masowrj zagłady. Jednak za-
1,·iern on stanowisko, znane z ro­
kowa11 genewskich, w sprawie 
.. rownoważnych", a nic jednako­
wych redukcji. odrzucane stanow­
czo, przrz kra,je socjalistyczne . 

Projekt brytyjski zasługuje na 

Przed nadzwyczajną sesją ONZ 
uwagę z jeszcze jednego względu. 
Wkrótce po jego ogłoszeniu pre­
mier W. Br~-tnnii, .James Callaghan, 
zdezawuował zawarte w nim postu-
1::ily rozbrojeniowe, wypowiadając 

s;ę w parlamencie za orodukcj~ 
bomby neutronowej podohn[e jak 
l"zYnią to kierownicze kola Faklu 
i\ 1\antyckicgo rozwija.iące zw las z­
na w o~tatnim okresie ożywio,1ą 

:1zi,ilalność na tym polu. 

Andreott i ponownie stw:erdzil, że 
należ~· z eał~-m zdecydowaniem od­
rzucić _ws_zclki szantaż tcr-o:·ystów, 
podkreslaJqc, że ,.nic 11101.n::i pak­
tować z ludźmi, któ,-ych ręce ocie­
kaj<! krwią". 

~-· 

. Nakazy rozbrojenia 
tym wzi~lo udział ponad 700 dele­
~atów, ·reprezentujących 185 orga­
nizacji spolecznycll i polityc:inycl1 z 
wielu krajów, a ta·kże 13 głównych 
organizacji międzynarodowych. 
W~ród nich byli też przedstawicie­
le polskich organizacji f;połeczno­

politycznych. a przede wszystkim 
Związku Bojowników o Wolność i 
Demokrację i Ogólnopolskiego Ko­
mitetu Pokoju. 

O ilości :rep.rezentowa,nych na 
tym gremium poglądów mogą 

świadczyć nazwlsika jego ucz:estni­
ków, np. b. mi11isbra spraw zagra­
nicznych Irlandii. lam·eata Pokojo­
wej Nagrody Nobla - Sean Mac 
Bride, b. ministra brytyjskiego. rów 
nież laureata tej nag'rody - lorda 
Philipa J. Noel-Bakera, b . premiera 
Szwecji Olafa Palme i wleh.1 !n­
nych. 

KONFERENCJA PRZTJĘLA 

na zakończeni• p,roldamacj~ 

nier. za tworzeniem 1;tre! bezatomo­
wych w różnych rejonach świata, 

co z :satysfal,cją może przyjąć opi­
nia publiczna w Pobce, która 
pierw~za wystąpiła z tą koncepcj,; 
przed przeszło dwudziestu laty. 

W drugim dokumencie zgroma­
dzenie genewskie zaapelowało do 
rządów m. in. o zobowiązanie się 

do niestosowania siły w stosunkach 
międzynarodowych, do przerwania 
technologicznego wyścigu zbrojei1 i 
przeznaczenia wszystkich środ­

ków nauki i techniki 'l'.rylącznie na 
cele pokojowe. 

Wymienione tu orzykła.dowo po­
stulaty od dawna wysuwane były 

przez Związek H.:dziecki, Polskę i 
inne kraje socjalistyczne. Zawarcie 
ich w dokumentach ko11cowych ge­
newskie~o forum jest jeszcze jed­
nym potwierdzeniem faktu, że 

szerokie koła opinii publicznej wle­
Iu krajów o odmiennych systemach 

niu grupy państw socjalistycznych 
Związek Radziecki złożył projekty 
dwu dokumrnt6w - .. Podstawowe 
założenia dcldaracji \V sprawie 
rozbrojenia'' i „ Podstawowe założe­
nia programu działania w sprawle 
roz.b-rojcnia". Czteropunktowy pro­
gram opracował rząd francuski -
po raz plerwszy od wielu lat włą­
czając się w nurt dyskusji rozbro-
5eniowych - co dowodzi znaczenia. 
jakie Francja przywiązuje obecnie 
do podjęcia konkretnych kroków na 
rzecz rozbrojenia. 

Równie! rząd brytyjski opraco­
wał i przekazał ~ekretarzowi gene­
ralnemu ONZ dokument, który ma 
być przedstawiony na specjalnej 
sesji. Brytyjski „Projekt programu 
działań na rzecz rozbrojenia"' repre 
zentuje, jak twierdzą źródła oficjnl­
ne. również ~tanowisko pozo5tałych 
członków Paktu Atlantyckiego. po­
n Francją. Zawfora on wiele kon­
struiklyVl!nych, choć ogólnikowych, 

Z.\,IEPOKO.IE~IE 
TEGO T\'Pl '. 

aktywnością znalazło odbicie w 
n:asle obrad gcnc\\·skiej międzyna­
roclo,,·ei ko1,fcrcnc.ii or~anizacji spo. 
lccznych. Były irlandzki minister 
spraw zar;ranicznych l\fac Bridc os­
\rnrżył :\'ATO że nic traktu .ie z na­
lcż~,tym Z!'o,.umienicm prac Xaro­
clów Zjednoczonych w dziedzinie 
rozbrojenia. 

Dowodzi tego choćby fakt że właś­
nie pod koniec maja, kiedy planuje 
~ię rozpoczęcie specjalnej sesji roz­
brojeniowej w Waszyngtonie, ma się 

odbyć konferencja Paktu Atlantyc. 
kiego, na które.i zapadnie decyzja w 
~prawie rozmie,:zczcnia broni neu­
tronowej w Europie Zachodn iej, 
Stwarzanie lC'go rodzaju faktó,v 
dokonanych urzypomina o upar­
tych .działaniach podejmowanych 
przez przeciwników odprężenia co 
nie może nie budzić niepokoju 
~przeciwu. 

ZOI-'IA i\RT\':\IOW~K:\ 

Laureac! plebisr,ytów 
teatralnych V/yhrzeża 
Ogłoszone zostały wyniki dwóch te· 

otralnych plebiscytów, orgonirnwonych 
przez. Gdorlsk ie Towarzy5two Przyjacioł 
Sztuk,, Teatr „Wybrzeże" w Gdońsku 
orcz. Teat~ Drama tyczny w Gdyni. 

W1dzow1e Teatru „\tJybrze.ic" uznali, 
że v,_ roku 1977 najlepsza premiNą był 
.,Wuioszek Wania" A. Czechowa, naj­
lepszym reżyserem ogłoszono Stanisła­
wo Hebanowsklego; najlepszym sceno· 
grafem został Morion l{olodziej, za noj 
lepszą aktorkę Wandę Neumann. 

Oto wyniki VI Plebiscytu Widzów Te· 
otr.u Dra ma tycznego w Gdyni: w 1977 r. 
110Jlepszą premierą był „Skok z łóżko" 
R. Cooneya. 1. Chapmana i M. Mitho­
iso w reżyserii J. Sopoćki; najlepszym 
aktorem został Janusz Martec. (k} 

Nietrzeźwy na jezdni 
.,Fiat" GF-7188, którym kierował Cze­

sław M ., potracił w Sooocie Ramona 
P., ?ę~ącego w stan ie w~kazujqcym na 
~po~yc1e . alkoholu, który nag le wbiegł 
na Jezdn,ę. 
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Przyciskam dzwonek, niepewna przyjęcia: mc>że ni~ zechce ie \! mną rozmawiać ... );ikt przecie-i: nie lubi gdy mu się ktoś o.bcY. :i: butami do duszy pakuje. Wizyta w dodatku nie była zapow1edz1a-
na... Za . t d . Drzwi uchylają się. moje wątpliwości nikną. m~as ~po ue-
wa:1ego uosobienia nieszczęścia, widzę t.warz _spo.koJną. pogodny uśmiech. Przcdsta\viam się i bez wstępuw wyJa,viam cel moich 
odwiedz;n. . . - Proszę - robi zapraszający gest. Znaczy - opowie m1 wszy-
stito o so b:e. . Siadamy na sfatygowanej wersalce. Oprócz tego sprzętu Jest w 
pokoju drugie miejsce do spania i o?rapana .n?cna sz11:fka. W ką­cie stoi karton i dwa tobołki z nowiutką pasc1e_lą. Sy.,1ezo poma­lowanych ścian nic nie zdobi, w oknie wiszą f1rank1 i zasłonka. Gdyby nic zaangażowanie Ośrodka _Opiek~;1a ~połecznego oraz do: bra wola ludzi którzy na apel „ Wieczoru ofiarowali te meble 1 jeszcze stół do' kuchni z dwoma stołkami, mieszkanie b>:łoby_pra-

} 

wie puste. Pieniędzy własnych, jakie_ miała na ten powrot-uc1ecz~ k(;. starczyło jej, by kupić dwudrzwiową szafę do P.rzedpok<?Ju. ~ mały kredens do kuchni. Z tym zaczyna nowe z!c:e. Ona I JeJ clwaj synowie - starszy, urodzony w Polsce Zbigniew, młodszy 
urodzony w Maroku Mehdi. 

zy się go nie 
boi, tego no· 
wego życia? 
Przecież zaczy­
na wszystko od 
zera? Nie. Tak 
bardzo chciało 
tu wróc:ć. Tyle 
lot o tym myś­
lała, że myśle­
nie to przero­
dziło się w ja­

kąś obsesję. Dopóki miało na­
dzieję, że przyjadą z colą rodzi­
ną no urlop do Polski, czekała. 
Z raku no rok. Ale wciąż coś u­
doremnialo te plany. Aż w koricu 
uświadomiła sobie jasno, że to 
nie „coś", tylko jej mąż staro się 
nie dopuścić do tego wyjazdu. Bo 
po prostu wie, że ono by została. 
Raz już mu przecież uciekło. To 
go nauczyło ostrożności. 
Więc jeśii opuściło z dziećmi 

dom z siatką na zakupy w ręce, 
by wyglodalo to jak zapowiedź 
chwi[owej nieobecności, to chyba 
wiedziało, no co się decyduje, 
prawda? 

\lł.S 1962 roku przyjechało do 'ftt/ Pruszcza 40-.oso!:Jowo wupo 
.- Marokońc~kow no 6-m1es1~: 

czny stor do cukrowni. Ich obecnosc 
było niewątpliwą atrakcją dlo mi~: 
steczka. Smagli przybysze stanowili 
temat wdzięcznych ploteczek, przed ­
miot mniej lub bardziej dyskretnej 
obserwacji - tahch egzotycznych 
gości jeszcze tu nie było! 

Sadyko poznała w kawiarni. 
Chcę moze obejrzeć zdjęcie? Ki­
wam potak~jqco głową i biorę w 
ręce moly, prostokątny kartonik. 
.,Wrząca smolą czupryna, oczy -: 
Arob;a ... " - przychodzi mi na mysi 
Tuwim. 

Ono miało 11':tedy 18 lot, było u ­
czennico szkoły zawodowej. On był 
przystojny, imponował „innoś~)q": 
szastał forsą, lubił się baw1c I 
umiał patrzeć tok, że oż czuło, się 
ucisk w sercu. Po polsku mow1ł 
słabo. Ty!e przecież zrozumiało, ie 
kocha chce sie z nią ożenić i za­
brać do Maroka, gdzie jest pięk­
nie i zupełnie inaczej - lazurowe 
niebo, soczy;tozielone poimy, wspa­
niale kaktusy i de-my no biało 
ma1owone. 

Nie namyś.lolo sie długo, bo i c_zo 
su do namysłu nie było; Rzucił~ 
szkołę, wzięli ś lub. Oprocz n1e1 
jeszcze dwie koleżanki wyszły w 
Arabów. Jak im inne zazdrościły! 
Tych egzotycznych męźów i . teąo 
wyjazdu w świat... O jedneJ wie, 
źe wróciło do Polski jeszcze przed 
nią, co się dzieje z drugą, nie u­
mie powiedzieć. 

N IEDLUGO po śJubie Sadyk 
~rócil d?. ~1ar?ka: Jej wy­
JOZd opozn1ło c1ozo. WyJe ­

chcla dopiero jesienią 1964 ro~~-
Zbyszek był już odchowany, miał 
roczek. 

Nowa rodzino przyjęło ją, nie 
może powiedzieć, dobrze. Oni tom 
kob'ety europejskie uwoźają _zo le~­
sze od swoich rodaczek, mimo ZE; 
n:e potrafią inaczej ich traktowoc 
niż Arabki. 

Z marokańską rodziną zawsze by­
ło w dobrych stosunkach. Może i 
dlatego, że widywali się rzo~ko. 

Pierwsze zochłysnięcie odm1e.n-
nosciq Maroko szybko prze.ro_d.z1!0 
się w tęsknotę do kraju. Padz1w1on1e 
krajobrazów, fascyna cja inną kul ­
turą i mentalnością, to zajęcie do: 
bre dla turysty. Gdy przychodzi życ 
wir6d obcych, w~zystko tym bor• 
dziej wydaie się obce, 

Gdyby on był inny, może by le­
piej ten przeskok w pejzaż .z pal­
mami zniosło. Ale ~zła za mqż za 
człowieka, którego -.vlaściwie nie 
znało i którego poznawać zocz1:­
ta dopiero w Maroku. On był u 
5iebie, ol'1a - jakby zawieszona w 
prófoi. A już zupełnie nie mogla 
oswoić się, oni pogodzić z arab­
skim sposobem jej traktowania. Był 
panem i władcą, ignorował ją zu­
pełnie przy podejmowaniu jakich­
kolwiek decyzji. Nie miola prawa 
głosu, a jeśli głos zabrała - nie 
liczył się on wcale. Pon jej losu 
okazał sie nadto w powszednim 
życiu cz-lowiekiem wybuchowym, 
skłonnym do nadużywania alkoholu 
i urzadzania awantur, z których 
wychodziło dotkliwie pobita. I zu­
pe/n'e załamana psychicznie. Bez 
szans no popraw~ losu. Gdyby by­
ło Arabką, to co innego. W Maro­
ku moi.no bardzo szybko i właści­
wie bez większych trudności do­
stać rozwód. Wystarczy przedsta­
wić 12 świadków. Ale ono, cudzo­
ziemko, nie znoJazlaby nawet jed­
nego. 

Było rozpaczliwie samotna, pozo­
stawiona samej sobie. Nie mogla 
też l iczyć na zrozumienie, bo jej 
probfemy były tam tok samo obce, 
jak ona. Czuło się oscmotniona, 
stłamszona. Balo się męża i bało 
się komukolwiek powiedzieć o tym. 

W1969 roku mieli przyjechać 
na urlop do Polski. Bez 
porozumienia z ni(! zmienił 

w ostatniej chwili plony, rdecydo­
wot, że P"iodą gdzie indziej. Do­
szło do awantury, która stoła się 
przysłowioi:..rą kropłą pne„elnioiaco 
naczynie goryczy. Zabrało przez­
naczone no wyiozd pieniądze, pa­
szoo~. spakowało wolizke i z dzie­
ckiem przyjechało do Polski. 

Tego nie przewidział. le odwa­
ży się tok po prostu od niego u­
ciec. Początkowo szukał jej u ro­
dzi ny w Oued-Zem, Potem przyje­
chał za nia do Pruszcza. 

O. tu w Polsce, w domu swojej 
matki, była ·pewna siebie, bez cie· 
nio Jeku. Powiedzioł9, że nie wró­
ci. Nie i nie! Wszystko mu wy­
qorne!o, co przez te S lot ze ści­
śn:ętego gardła lękała się wyrzu ­
cić. Prosił, błagał, obiecywał popra­
we. Potulny jak baranek, toki od. 
mieniony, że aż go nie poznawało. 
Pomyślało: przyjechał po ni?, wi~c 
ko::ho ... I doła się skruszyc. Wro­
cilo do Maro ko. 

Jak ona teraz tego iołuje, jak 
sie teraz sobie d:riwi, że mu ll ­
wierzyla ... 

Gdyby została w Polsce w 1969 
r., zuoelnie inaczej ws_zy_stko by 
<ię ułożyło. Żyło jeszcze. J€J . motko­
Przy;:iarnęłaby jq z . dz1eck,e~. no 
i nie straciłaby pewnie zdrowia. W 
Polsce są przec1ez profilaktyczne 
badania. Chorobe płuc, odkryt~ w 
początkowym stadium, lot-,.vo n:iozna 
wyleczyć. Ale )est pewn.a, ze w 
Polsce na gruzJice; by ni~ zocho. 
rowalo. To te nerwy JC! zzorly, po· 
pierosy i kawa, którymi żyle ... 

P O powrocie do Mo.raka ~ie­
siąc było dobrze. Szybko Je~: 
nok on odzyskał pewnosc 

siebie, ono jeHcze szybcieJ. straci­
ło swojq. Stoi się gorszy, n,z przed­
tem, jakby się mścił ze to, ~o. zro­
biła, a może tylko .to.k ,rę ieJ zda­
wało, bo :zatraciło JU% ~edy r.do.1-
ność obiektywn~a reJestrowonia 
faktów: znienawidziło q~.. U~r,:­
wolo to nłeboko, w na1c1emn1e1-
1zych zokomcrkoch duszy. żoł za• 

I 
·1 

\ Duto mówi &ię osta tnio • lnwestycJaeh. O ąm. dalnege rozwoju gospodarki klaju przemacza aię I \ te muszą bye realizowane JepieJ I lłJ)rawniej, ie 1naczną częśó środków finansowych, materiało-

Wszystko to powinno zwtęl<szy~ ~ 
noścl nosze! gospodorkl w tej di.ie­
drini& l)roduk-cjl o blisko 61 mld Jl 
ro-crnie, o w tym prl'frost 1dolonofol 
produi<cyjnych artykułów żywnościo­
wych O$i(!gnie wartość p rawie 30 mld 
zł, czyli blisko połowę całego progra­
mu! 

trzeba dążyć d o jak n ajszybs:iego osiągania w u ru- wych, iiprzętu. Większość jednak nakładów zar6w. cho:nionych o biektach p rojekt~rwanych zdolności no w roku 1978, jak 1 w następnych latach 11-le-produkcyjnych, :i:e nie ,•mino r ozpoc:i:ynaó nad- cia służyć ma spełnieniu najszerzej pojętych ce-miernd ilości no,,,ych zadai1 wówczas, gdy po- low społecznych, Opracowany został w td dzie-przednie nie są j11ż ukońctone .• NaJwatniejsze zaś d:t.inle !-pecjalny program, zaaprobowany na li - to koniecznosć konccmtradl wysiłków na Krajowej Konferencji PZPR. Odc:i:uwalne zwięk. ohil'ktach o dl'C:t'tlującym maC"Zenlu dl.a całej go· s:i:cnfo produkcji rynkowej (a takie eksportowej), 

; 

spodarki i społe(1Zeństwa. A do takich nalet11 bet: nybsz:r rt>zwój gospodarki żywnosciowej i budow-wą.tpienia inwesty,c,je eynkt>we-. nictwa mieszkanio'"°--ego - to llłówne saloienia te-To fakt, ie na inwestycje stan~ podała._,. ca programu. 

I .,.....--...,--.......,M~l"E'N'IA _ _.sl..,.1,,....._W1~ ..... ęc.-.po._p,rowy ~~ l)'l"llcu. Jut w 

I jesrcze jeona cecha, choroktery­
stycxna dla obecnej polityki Inwesty­
cyjnej. Konfynuujqc szybki rozwój spo­
leczno-gospodorczy kraju, ole I sto­
biHzują-e nakłady inwestycyjne, poleż~ 
no wielki nacisk na inwestycje moder­
ni:µ,cytne. Proces bowiem stałego, sv­
stemotyczi,ego unowacześnio.nia ma­
szyn i technotog;i wytwammłci, słoje 
się wręcz koniecznością ekonomicznq. 
Dotyczy to zwłaszcz.o takich gołęzl 
prz.emysłowych jo k elektronika, prze­
mysł motoryzacyjny, automatyko itp. 
Modernizowanie fabryk jest działalnoś­
cią bardzo rocj-onolną i oplacolną, 
przynosi ponadto sąbsze wyniki pro­
dukcyjne, o to przecież decydu je m. 
in. o wzroście dostaw rynkowych. W 
wyniku inwestycji modern izacyjnych, w 
latach 1971-75 uzyskano wzrost wor­
!ości produkcji o 230 mld zł . Wobec· 
riym 5-ledu wyniesie on prawie -410 
rnld zł. 

struktura na klodów. ub. roku :z:nac.mie rwiękuono no.kłody 
ś~odki pnemoczone oo kiwestycje rynłowe. Przemoczono 

mianym or01E przemyśl• drzewnym 
papierniczym. 

Fot. M. Zarzecki 

no rozwój produkcii no nie 74,4 mld zł, cryll prawie 27 I WyTobów konsumpcyj- proc. ogółu śre<lków skierowanych no 
nych wrr06nq w br. przemysł u~połeczniony (nie licząc 
do prawie jednej trze- dodatkOW'l'!j 10-mili01·dowej rezerwy). 
ciej wszystkich wy-
datków. Największe Także w bież. roku, podobnie iakw 
kwoty otrzymuje~ rol- 1977 r., kompleksowy plon zaopotrze­

Można tu np. wskazać, te w prze­
myśle spożywczym, w którym realizo­
wany jest szc.zegolnie bogaty pr0gram 
inwestycyjny, przewiduje się m. in. roz­
poczęcie budowy 4 dużych rzeźni dro­
biu, 4 zakładów jajczarskich, wytwórni 
posz, 22 zakładów wylęgu i ferm ho­
dowlanych drobiu itp. W CZRS „Sa­
mopomoc Chłopska" podjęta zostanie 
budowo 2 kolejnych kombinatów prze­
twórstwa owocowo-warzywnego oraz 
budowo 6 · i rozbudowo 11 ro kładów 
mleczarskich. 

piek:ly ją gf'{Ił, fe się nie odmie· 
n:ł, że do Maroko wróciło. A naj­
gorszy by/ ten wieczny stroch pn:ed 
jego pięścią. 

Mehdi urodtil si~ w 1972 rolcu. 
Drugie dziecko nie zdołało wpły­
nąć no jej decyzję. 8<> jui od dow­
na, zaraz od pierwszych miesięcy 
powrotu do Maroka, posronowila 
uciec do Polski na zo,11sze. Wyda­
wało się to takie proste - odcho· 
wać małego i czekać, Ale czeka!;:i 
no próżno. Bo on do Polski je­
chać nie chciał. Mamił jq tylko i 
mamił. W 1977 roku zaczął rzekomo 
załatwiać formalności. Znów dolo 
sie nabrać! 

kiedy okazało się, że wyjazd zo­
stol przez niego odłożony „no po­
tem", kiedy poradził jej, żeby no 
razie o Polsce n-ie myślało, zabrało 
z domu wszystkie pieniądze i poje­
chała z dziećmi do Ro botu, do om­
bosody polskiej. Powiedziała, że 
chce wrócić do kroju no stale i po­
prosi/o, oby jej pomogli jak noj­
szybiej to załatwić. Poprosi/a rów­
nież, żeby nie mówili jej mężowi, 
jeśli w ambasadzie będi:ie o l'liq 
pytać, ie w ogóle tu było. 

Odetchnela dopiero w samolocie, 
po trzech dniach ukr,-wo-nio się w 
rabackich hotelach. I odd)-,_;ha do 
dziś. Jest jui: z:upelnie spokojna i 
szczęśliwa. Tak, mogę to podkreś­
lić, szczęśliwe. Nie żałuje powro, 
tu. Te kilko noście lot życi-o, tamten 
urządzony, umeblowany dom, prze­
kreśliło jak koszmar, który się przy­
śnił. A jeili on przyjedzie? Chyba 
przyjedzie. W sierpniu tok napisał 
do syna, ole oni tom na pewno nie 
wrócą. 

Dzieci so teraz w sanatorium. Trze· 
bo było j~ od niej odizetlowoć -
prątkujące gruźlica. Ona też 5 mie­
sięcy leczyła się w sonotorium. Ze 
skutkiem, niestety, raczej mizernym. 
Lekarze orzekli, że musi poddać s ię 
operacji. O swojej chorobie dowie­
dz,oła się zaledwie rok temu. Tom 
zo leczenie trzeba płacić słono, 
więc do lek-irza idzie się w osta­
teczności, gdy coś mocno zaboli. 
A grużłica jest przecież zdradliwą 
chorobą, bezbolesną. 

Dzieci nadspodz,ewanie dobrze 
zniosły życiową zmianę. Bordzo do­
brze iuż mówią po polsku, o star­
szemu, (ma już 14 lat), nauko przy­
chodzi tok łatwo, że aż chwalą go 
nauczyciele! 

Najgorsze ma już za sobą. Przy­
tyła 8 kg i w te ubranlo, które z 
opieki dostało. wcisnąć się nie 
może. Wcale nie przeraża jej wizjo 
tych wszystkich kłopotów i zmart· 
wień, jakie ma jeszcze przed so­
bą. Dobry początek, ta przecież po­
łowo sukcesu; otrzymało ze spec­
jalnej puli 1-pokojowe mieszka·ni-e, 
trochę sprzętów l ubrań od łudzi, 
z opieki spolecinej - jednorazowo 
3 tys. zł no pościel i co m1es1ąc 
otrzymuje ponad 1000 zł zapomo-
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gi. 

Ze względu no stan zdrowia nie I 
może podjąć procy. Na razie. Po o· 
peracji, gdy już całkiem do siebie 
przyjdzie, wy,toro się o odpowied-
nią procę, najlepiej chałupniczą. 

ńictwo i przem:ysl spa- n'o rynku został odrębnie określony w 
żywczy, budownictwo NPSG. Nokloc!y Inwestycyjne no pro­miesrkaniowe ł przemysł moteriołów dukcję o charakterze rynkowym zo­budowlanych oroz te przemy$1y, któ- stoły określone w wysokości 78, 1 mld re decydują o poprawie zaopo-trzenio zt Kwot~ kl stanowi blisko 30 proc. sklepów, wzroście eksportu J dostaw ca./ofol nokłodów lnwestycyjn'fCh przez­noipotrzehniejszyoh surowców. nocronych no prz-emysl w gospod-a~ce 

u5pol,cz,n\on•i l 
No piel'W'.lza rnietsc• wy1uwa t-lę 

problem efektywności - lnwestowon:~. 
ponieważ b. wysolri dotychczas udziel 
inwestycji w dochodzie norodowym 
zmniejsza si~. W tym roku wyni~ie oo 
24 proc. wobec 32 proc. w 197.5 r. 

Mim.:, to I mimo ogólnego zmniej­
szenia front\.! lnwe,tv<:';'j,,eg'° oror 
ograniczenia nokład6w, nlezb~ się 
stało pocljęde poważnych pn:edslę· 
wzieć służących bell)ośrednio sprawie 

Plon na 1978 r. Jett ratem wyrozem 
kontynuowania, powiększania i umac­
niania udriolu in\lłestycjl rynkowych w 
globalnych nakładach inwestycyjnych. 
Przewożojq r,rty tym inwestycje kon­
tynuowane (74,3 proc. co/ego plonu). 
Pozostałe - to inwestyc~ nowo roz­
poczynane. głównie w przemyśle spo­
tywcrym, Centralnym Związku Rolni­
czych Spółdzielni „Samopomoc Chłop­
ska", przemyśle lekkim, przemyśle che-

Nasi partnerzy w argentyńskim tangu 
Kiedy prz:ec! kilku miesiącami piłkarze Tunezji wygrali decydujqcy 

mecz z Egiptem, awansując do finałów Mistrzostw Swiota-78, 6 milionów mieszkariców tego afrykańskiego kroju przeźylo jeden z najs.:1niejszych 
wstrząsów w krótkiej historii niepodległego paristwa. N ie ma przesady w twierdzeniu, że święto w Tunezji wciąż trwa, a jego apogeum przy­padnie w czerwcu. 

Dziesięć trudnych pojedynków stoczył musieli piłkarze Tunezji, by wywalczyć dlo siebie jedno, jedyne miejsce, jakie włodz.e piłkarskie przy­
znały „Czarnemu lądowi" w finałowej szesnastce „Mundial-78". Ten o· wans miał konsekwencje daleko wybiegające pozo sportowe ramy -
sprawił, ie o tym państwie dawno nie pisano tyle w światowej prosie. 

AK to jut bywa, Ż.f!! ni,epo. 
wodzenia lub sukce5y prł· 
kony utożsomici się z kia 
są trenero, jego metoda· 
mi pracy i fachową wie­
dzą. Porażko moczy 
zły trener, zwycięstwo 
dobry, awans do finałów 
MS - genialny. 39-Jetni 
Abdelmojid Chetali jest 
więc dziś niemal bohate­
rem narodowym, jednym 
z nojpopu!orniejszych lu· 
dz,i w kroju, głównym au­
torem sukcesu tunezyjskiej 

jedenastki. 
Jest rodowitym Tunezyjczykiem, ale 

jego metody szkole,iiowe są tu wręcz 
nowotarskie. Po zakończeniu kariery 
sportowej (ChetoJi był dobrym piłko~ 
rzem, reprezentantem kroju) wyjechał 
na stoi: zo granicę. 

Uczył się w znanej szkole sportowej 
w Kolonii, majqcej opinię najlepszej 
teg.> typu uczelni no naszym konty­
nencie. Oglądał pi/korzy RFN, Helmuta 
Schoena i innych trenerów RFN, miał 
oczy otwart~ i skorzystał niemało. 

Gdy przed trzema loty objął pieczę 
nad reprezentacją Tunezji, zaczął sto­
sowoc nie znane tu metody. Jego styl 
procy podobny by! do tego, który 
wprowodz:il Jacek Gmoch. A więc -
krótkie konsultacje kadrowiczów, licz­
ne mecze kontrolne z europejskimi dru 
żynomi, wojaże zogronicine drużyny 
narodowej. Zerwał z improwizacją i 
przypadkowością, zwykł korzystać nawet 

TUDENCKIE środowi­
sko Wybrzeża dumne 
kiedyś było z. ,,Bim-Bo­
mu", .,Cyrku Rodziny 
Afanasjew". teatrzyku 
•. Co-To", ,,To-Tu" ,,Tea­
tru Rozmów'' i innych. 
Legenda tamtych lat 
jest wciąż ży,,,.·a. Kieste­
ty, przez długi okres 
czasu b,akowalo w śro­
dowisku studenck;m 
Gdańska kontynuatoró·,v 
tak świetnych tradycji. 
Z tym większą przyjem 

z pomocy naukowych. W kraju, gdzie tut 
boi byt wciąż no etapie „przyjemnej 
zabawy'' posuni~cio Chetoliego r:du-

miewały, a co poniektórych wręcz obu· 
rzały. Miel więc swych wrogów i prze­
ciwników, ole mio/ ,eż przyjaciół i zwo 
lenników. Dziś mo wszystkich po swo­
jej stronie .... 

TROCHĘ HISTOltll 

Początki futbolu sięgają w Tunezji 
roku 1919, ole o rozwoju piłki można 
mówić dopiero po uzyskc11iu niepod. 
leglości, o więc od 1936 r. Cztery lato 
później Federation T un isienne de Foot 
bafl zostola członkiem FIFA. W tym 
te:i: roku Tunezjo walczy/a w turnieju 
olimpijskim w Rzymie i tom po raz 
pierwszy i ostatni zmierzyła się z Po­
lokami. Wygraliśmy 6:1, ole podobny 

stawienie otrzymało główną nagro­
dę na Wojewó<l1.kim Przeglądzie 
Tealrów Publicystycznych w Gda11-
sku, a wyróżnienie na Ogólnopol­
skim Forum Teatrów Publicystycz­
nych w Piotrkowie Trybunalskim • 

W 5umie można powledzieł, fe W przemyśle lekkim, pozo do tych- program inwestycyjny ostatnich · lot CWSO\'.'Ymi robotami inw~tycyjnymi obecnego 5-lecio odpowiada nowym plonuje się m. in. rozpoczęcie budo- proporcjom rozwojowym naszej gospo­wy 2 dużych przędzalni, zakładu wy- darki, uwzględniając jednocześn i e . .,,, rabów futerkowych, wytwórni sztucznej całej pełni konieczność poprawy wtu­s.kóry, zakładów odz;eiowych i innych. ocj, rynkowei, 
W przemyśle chemicznym q/ównq te-
gorocrnq po?'fCiC! jest nowo wytwór- .._._,._..,.,,. 

' 
nio antybiotyków w Tarchominie, W \ 
przemyśle drzewnym i papierniczym ~ 
nowe inwestycje koncentrują s ię no ; 
fabrykach mebli o,raz zakładach po- • 
piemiczych. 

Tadeusz Sapociński ~ 
' 

rezultat w Argentyn ie wydaje się już 
mało prawdopodobny. 

Piłko w Tunezji czyniło bowiem za­
skakujące postępy - powstowoły nowe 
kluby, rosła liczbo zawodników. Swą 
wiedzę przekazywało tu piłkarzom wie­
lu zogro,,icznych szkoleniowców, naj­
pierw z Francji, potem z krojów socJo· 
listycznych. W grze tamtejszych zespo­
łów znać było twardą rękę Jugoslowia 
nir.o Siepano Bobeka - (trenował kie­
dyś worszowskq Legię), Aleksieja Pa­
romanowa (ZSRR), B ·/garów. 

A DZIS ... 

... w 150 klubach gro 15 tysięcy ro· 
wodników, o w różnego rodzaju rot• 
grywkach juniorów, seniorów, a nawet 
oldboyów, uczestniczy pól tysiqca dru· 
żyn. 

Teraz liczy si~ jednak tylko repre­
zentacjo. Trener Chetali otrzymał cał­
kowitą swobodę w kierowaniu zespo­
łem , obdarzono go pełnym zaufaniem. 
Tunezyjczycy liczą po cichu na milą 
niespodzionk~ w Argentynie, ale co 
trzeźwiejsi szkoleniowcy z Chetolim no 
czele nie moją większych złudzeń. ,.To 
będzie dlo nas cenna lekcjo, wspania­
ła okozjo do podpatrzenia najlep­
szych. N ie l 'czymy no wiele, nie ocze· 
kujemy zwycięstw. Te przyjdą za czte· 

nałów, Ale są tacy. co ostrzegają 
przed afrykariskim finolistq. Nawet Hel 
mut Schoen - trener RFN z uznan iem 
wyrażał się o grze Tunezji i poleci! 
swym współpracownikom dokładną ob· 
sel'l'IIOCję egzotycznego przeciwnika. W 
piłce „skazani no pożarci e", miewaj(! 
czasem mecze, w których grają ponad 
swe moiłiwości i choć później płacą 
wysoką cenę za jednorazowy zryw, ma 
gq pokrzyżować szyki któremuś z fa. 
worytów. Dlatego - uwaga na Tune· 
zję ... ! 

ICIM JEST OHIAB TARAKł 

Jest najlepszym piłkarzem Afryki ro­
ku 1977 w tradycyjnym plebiscycie 
„France Football", jest rozgrywającym 
I je,t Tunezyjczykiem. Panuje opinio, 
N od kilku lot w Afryce nie pojawi/ 
się pilkar: równy mu talentem i for­
matem. Ohiab Tarok - to ulubieniec 
tunezyjskich kibiców, pupil trenera i 
gwiazdo zespołu, r którym zmierzą się 
Polacy w Rosario. 

„W Argentynie, poznacie go nie tylko 
po długiej czuprynie i sumiostych wą­
sach - powiedział trener Chetoli. Po­
znacie go też po z:nakomitej, mqdTej 
grze. To nasz lider ... " 

Mo jeszcze Tunezja jednego piłko· 
rzcr o nieprzeciętnych umiejętnościa ch. 
To Sadok Sassi. Bramkarz. Podobno w 
barwach narodowych rozegrał Już po· 
nad 100 spotkań i .jest światowym re­
kordzistą w tym w7.qlędzie. Podobno, 
gdyż nikt - nawet w Tunezji - na pew­
no tego nie wie. Mo 32 lato i przyda. 
mek „Attoąua", co po polsku znaczy 
kuro. A wziął się on stąd, że stojąc w 
bramce przyjmuje zga rbioną pozycję, 
przypominojącq właśnie tego domo­
wego ptaka. Innych reprezentantów 
Tunezji znamy tylko z nazwisk, chce w 
kortotece „Bonku informacji" PZPN 
przystąpiono JUZ do szczegó/owszej 
charakterystyki tunezyjskich pi/karzy ... 

ry lota na mistrzostwach świcia w Hi­
szpanii" - mawia trener Chetoli, 1 i 
chyba ma racje. Tunezjo będzie zdo· 
niem fachowców zdecydowanym outsi· , 
derem grupy li i prawdopodobnie swa , 
karierę zokończy we wstępnej fazie fj. 

Tomasz Trzciński 

ki" jest „Odejście głodomora" wg 
interesującego dramatu Tadeusza 
Rói'.ewicza_. 

Premiera odbyła się 27. II. bt. w 
Klubie Studenckim ,,\Vysepka". Jest 
to d.rugie w Polsce p1·zedstawienie 

Ostatnie przedstawienie było przy 
gotowane starannie i długo (około 
5 miesięcy). Zespół teatru jest zgra­
ny. co niewątpliwie miało duży 
w,plyw na koncowy sukces. 

Wystąpi/a do sądu o alimenty. 
Przecież no!eżq się od niego dla I 
dzieci. Mógłby odesłać ich rzeczy, 
po co mu one. Bardzo by im się _ 
przydały wiszące tom bezużytecznie 
ubrania. Ale on nie odeśle. Zaparł 

nosc1ą chciałabym przedstawić Czy­
telnikom „Wieczoru" interesujący i 
niemalże jedyny aktywnie działają­
cy obecn:e w Gdni1sku teatr stu­
dencki. Jest to „JEDYNKA" - teatr 
Uniwersytetu Gda11skiego (powstał 
4 lata temu przy I LO w Gdańslrn 
- stąd nazwa). Jego reżyserem i 
kierownikiem arty.stycznym jest 
Krzysztof Ilabicki - student III ro­
ku fllologii polskiej UG. Jest to 
teatr autentycznie studencki. Warto 
to podkreślić, jaka że większość li­
czących się w Polsce to w zasadzie 
teatry profesjonalne. Okazuje się, 
że zapał, spontaniczność plus syste­
matyczna praca, która rozw.ija arty­
styczne umiejętności zespołu, mogą 
dać i\i.vietne rezultaty. 

Too.tr występował w klubach stu­
denckich wielu miast - w 'Nar­
szawie, w Kielca'ch, w Katowicach, 
we Wrocławiu, n-0 i w Gda11sku. 

tego dramatu. Pierwsze odbyło się 
w Teatrze \Vspółczesnyrn we Wrocła 
wiu. 

Najbliższe plany na przyszłość to 
w;rjazdy na przeglądy i festiwale 
w Lodzi, do Warszawy oraz w ra­
mach VI Festiwalu Kultury Stu­
denckiej - do Lublina. 

się. Zraniła jego durne, bo uciek-
ło. I niech tom, obejdę się bez I 
tych szmatek - mówi. Powolutku 
dorobi się wszystkiego. Wożn'e, że 
ono i dzieci mogą teraz żyć w spo-
koju i bez lęku. I najważniejsze, że 
wróciła do siebie, włośnie tutaj, I 
9n. idez.ie problemy są swojskie, ludzie . 
tacy jo k ona, gdzie czuje sii: pew-

I jeszpe chc,ołoby, tak na ko-
niec wyjaśnić, dloczego zdecydo-
wała się opowie-clzieć o sobie; żeby I przestrzec te wszystkie młode 
dziewczyny, monące o zamorskim 
szczęściu. Szczęśliwym moi.no być 
tylko wśród swoich. A jeśli człowie-
ka dotknie niestczęście, to w.śród 
obcych zginie, a między swymi lot- I 
wiej je zniesie 1 prędzej się i nie-

:::::.ie. __... • • • ., 

! Rita Krzyżaniak I I 
~:t-~-t-~~vp-ft~.~~:"' 

Warto poznać kilka faktów z hi­
storii .,.Jedynki". Kajpierw była 
,.Antygona" i „Bacz.yi1ski". W roku 
1976 odbyła się premiera „Upadku" 
wg Camusa. Spektakl otrzymał 
główną nagrodę na Wojewódzl{im 
Przeglądzie Teatrów Amatorskich, 
nagrody za reżyserię i scenografię. 
Na Ogólnopolskim Przeglądzie Tea­
tów Studenckich „START-77" w 
Bydgoszczy przyznano mu wyróż­
nienie za reżyseri~. 

Potem b~·ł wyjazd do Leningradu 
i wystawienie „Białych nocy". Ko­
lejna premiera to ,.Domek małv" 
wg tekstów Rói!ewicza, Non•::da, 
artykułów publicystycinych, J?ned-

W periodykach „Scena", .,No­
\Vy Wyraz" poróv.'11y,vano pewne 
elementy i.eatralności „Jedynki" do 
dawnego „Bim-Bomu", wspomniano 
nawet o możEwości odnowy teatru 
sludenck:ego Gdaóska. 

Tekst jest tylko jednym :r: ele­
mentów tworzywa. z którego korzy­
sta teatr UG. Plastyka, ruch, mu­
zyka wzbogacają tekst, nadają przed 
~tawicniom „Jetlyf'.ki" indyw;<lualne 
piętno. Dawne teatry stucienckie 
szczególną wagę przywiązywały do 
plastyki, często w ogóle rezygnowa­
ły ze słowa zastępujac je ruchem, 
ale były to teatry o innej specyfi­
ce. innym profilu. Reżyser .,,Jedyn­
ki" i zespół poszukują wł.asnych 
środków wyrazu, własnej wizji, bez 
zapożyczeń. 

„Jedynka" nie naśladuje teatru 
zawodowego. Jego intencją jest in­
terpretacja otaczającej rzeczywistoś 
ci przez pryzmat d ramatu. 

Najnowszym spektaklem „Je.dyn-

Spektakl stał się wydarzeniem w 
życiu kulturalnym uniwersytetu, 
spotkał się z bardzo dobrymi opi­
niami. Srodowisko akademickie za­
skoczone było oryginalną interpre- ,~ 
tacją, sposobem p·rzeclstawiania dm- \ 
matu, dojrzałością reżyserii i cieka- , 
wa grą, aktorską studenló-1\-. ' 

~ 

www 

Barbara Walczak · l 
' } Tekst RMewicza jeat nie7,\vykle 

aktualny. Uderza trafnością obser­
wacji, mówi o problemach postaw 
konsumpcyjnych. Tym postav.·om 
autor przeci1.\rstawia posz:ukującego 
pr;nvdy człowieka, który szuka włas 
nego miejsca w świecie lud1.i s:r­
tych i zadowolonych z siebie. Woj­
ciech Baran stworzył przekonyw .. -
iącą kreację tytułowego bohatera 
dramatu. Znakomicie zagrali role 
strażników d,'.vai studenci - Krzy­
sztof 1 Leszek Niedałtowscy. 

Głównym atutem „Jedynki" jest 
świeżość śp0irzen;?.. żywiołowość, 
s::-o~tanicmość jego młodych twoi·-
c6w, ·_, ~ ~' _ '-~·---"--

,. studentka polonistyki UG 

Od redakcji: KorzystaJą.c z z:a­
proszenia byliśmr na przedstawie­
niu „Jedynki'' i na ogół zgadzamy 
si, z oceną autorki. Jak na począ· 
tek teatr „Jedlnka" zapowiada się 
interesująco . :-,iajwa;i;niej~ze, ie coś 
znów zaczyna się d:iia.ć w kulturz1l 
studenckiej, :-.a ra:iie życzymy PO· 
wodzenia, a do tematu jeszcze po• 
wrócim,,, ob•.e~,,· u .iąc pilnie dalsze 
poczrnania „J etlJ, nki". 

T.Z. 



Str. 4 WIECZOR WYBRZEŻA 

r Pr pozycje gdańskich roducentów od ieży . W Miesiąct1 
P~mięci 

Narodowej 
"JELCZ" NAJECHAl NA „FIATA" 

Na skrzyżowaniu ulic Orunwaldzkiej 
Hibnera we Wrzeszczu Kazimierz K., 

kierując autobusem marki „Jelcz" 2879-
GA, należącym do WPK nie zacho· 
wal bezpiecznej szybkości I odległości 
Jazdy za poprzedzającym go pojazdem 
I uderzy/ w tył „Fiata" 7299-GA, który 
prowadził Antoni B. W wy.niku kolizji 
.,Fiat" został uszkodzony. 

Plaszc e damskie i męskie 
już na. sklepowych wieszakach * No­
wóści ;,Fali" ReWelacyjne bluzki 

W związku z inauguracją l\!iesil\­
ca Pamięci Narodowej i rocmlcy 
rozstrzelania 67 wybitnych działa­
czy Poloru! Gdańskiej do Sztutowa 
udała się 2 bm. 100-osobowa grupa 
członków Towarzystwa Przyjaciół 
Gdańska, w tym przedstawiciele ro­
dzin pomordowanych i b. więźnió\..,. 
obozu koncentracyjnego Stutthof. 

WYMUSZENIE 
PIERWSZEŃSTWA PRZEJAZDU 

Sławomir R., jadąc „Fiatem" GDT- ! 
7428 na skrzyżowaniu ulic Dąbrow· 
szczaków i Piastowskiej w Oliwie nie 
udzielił pierwszeństwo przejazdu i zde· 

Wprawdzie wiosenna pogoda popsuła ·się w ostatnich dniach, ale 
letnie już niemal upały, jakie nawiedriły Gdańsk przed kilku 
dniami zmobilizowały wiele pań do remanentu w domowych sza­
fach. Efekt - bieganina po sklepach. Nawet najbardziej wypełnio­
na szafa nie gwarantuje bowiem prawdziwej kobiecie dobrego sa­
mopoczucia. Do „żelaznego repertuaru" pań należy rozpaczliwe 
stwierdzenie „nie mam się w co ubrać". Zwróciliśmy się więc do 
gdańskich producentów odzieży z pytaniem, co nowego i atrakcyj~ 
nego przygotowują na rynek, czym uzupełnią w najbliższym czasie 
nasze garderoby. 

waż g~ zamówień pochodzi z Do­
mów Towarowych ,.Centrum" najłat­
wiej będzie o wyroby gdańsldch za­
kładów ... w warszawie. 

Tradycyjnie jednak na gdański ry­
nek trafią - jak co roku - .,wygo­
spodarowane" z nadwyżek ekspor­
towych· atrakcyjne towary. Wśród 
nich - rewelacyjna bluzka o zupeł­
nie nowym fasonie, usz)-ta ze spe­
cjalnej dzianiny welurowej, ale na 
swdzie bawełny. Jest ona przez to 
przewiewna, lekka. Dzięki domieszce 
stylonu - nie gniecie si;: i jest 
praktyczna w noszeniu. Czyli - wio­
senna bomba. Vl'ar·,o poszukać w 

Przed głównym pomnikiem przy 
palących się zniczach wiceprezes 
TPG mgr Lucjan Czyżewski odczy­
tał apel Międzynarodowej Federacji 
Bojowników Ruchu Oporu wzywa­
jąc do położenia. kresu wyścigowi 
zbrojeń i zapoczątkowania rozbro­
jenia. W apelu zwrócono nacisk na 
obowiązek stałej walki o pokój i 
zapewnienie żyjącym pokoleniom 
Polaków hwałego bezpieczeństwa, 
jako warunek dalszego rozwoju 
krnju, 

rzyl się z „Żukiem" GU-4803, którym 
kierowa! Janusz P. Oba pojordy zosta­
ły uszkodzone. 

WYPADEK KOLEJOWY 
W PSZCZÓŁKACH 

W czasie dokonywania manewru po­
ciągu towarowego na stacji PKP w 
Pszczółkach nastawniczy skierował 
część wagonów na inny tor. W wy· 
niku tego 3 wagony wykoleiły się. Stra­
ty wynoszą około 10 tys. zł. Ofiar w lu· 
dzloch nie było. 

SPADŁ Z ELEWATORA 

Podczas pracy na elewatorze pływa· 
Jącym, znajdującym się przy nabrzeżu 
Francuskim w Gdyni spod! z trzeciego 
piętra tego elewatora operator, Lucjan 
R. Doznał ciężkich obrażeń. 

---· --- ·-
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O DZIEŻOWA Spółdzielnia Pra­
cy im. Ma.!gorzaty Fornalskiej: 

W ostatnich dniach zeszła z 
taśmy partia damskich bluceczek z 
tkaniny „Iwona" (etamina w 
tak modną obecnie drobną krat-
kę). Zakład dostarczy również 
do gdańskich sklepów partię 
(niestety, krótką) spódniczek mło­
dzieżowych ze ścieralnego tek­
sasu. Z takiego teksasu będzie 
można również uszyć sobie spódni­
cę, kamizelkę czy ciągle modną su­
kienkę sportową w punkcie t:sługo­
wym, prowadzonym przez spółdziel­
nię na Zaspie, na ul. Startowej 4. 

Punkty usługo,,.·e podlegają:e spół­
dzielni, wymieniony już ·- na ul. 
Startowej i drugi - na ul. Obroń­
ców Wybrzeża, szyją pościel koloro­
wą, która powoli wypiera trlldycyj­
ną biel. 

RUDNO wy.nurzJć 1'obil• bar­
dziej romantyczny za;{ątek -
przed oknami łodzie rv1'ackie 

i suszące się sieci, na lewo ·klifowe 
unvisko Kępy Redłowski<!j, poroś­
nięte wielkim, sosnowym bor2m, na 
prawo - szumiący potok, płynący ze 
wzgórz morenowych, dziś ndzywany 
rzeką Kaczą. W roku 1920 Z'łmiesz­
kal tu, w tym małym rybackim 
domku, wielki pisarz i bojownik o 
sprawę polską na Pomorzu i Mazu­
rach - Stefan Żeromski. Dziś dróż­
ki ówczesne, są już asfaltowymi uli­
cami, domek nosi numer 6 i odna­
leźć go można przy ul. Bona terów 
Stalingradu, nie opodal sanatorium, 
dwóch restauracji i spacerowego 
mola. A mimo że dawne pustkowie 
zamieniło się w ciasną zabudowę, 
jest tu dalej pięknie i romantycznie 
- może to sprawiają dalej suszące 
się sieci rybackie, lodzie w yciągnię­
te na brzeg i kli!o,ye urv;frko... A 
przy odrobinie wyobraźni, można 
zobaczyć wieczorem w oknie sylwet­
kę pisarza, schylonego nad rękopi-
sem. 

(Sler.) 

Fot. M. Zarzecki 

Potrzebne 
lekarstwo 

Jugosłowiański kk o nazwie 
.,l\Ieldiam" na cukrzycę pilnie po­
szukiwany. Nowa Iski Zbigniew 
Gdnńsk-Brzeżno - bar gast.rono-
miczny „Albatros•·. El. 

i!M\ wa 

Odzieżowa Spółdzielnia Pracy 
.,Jedność Robotnicza": 

sklepach. Al. 

Kastępnie uczestnicy tradycyjne­
go spotkania uC:ali się do kremato­
rium, gdzie młodzież złożyła na piy­
cie pamiątkowej wieniec. 

Na wiosenno-letni seZJn 1978 
przewidziano w planie uszyde oko­
ło 6,5 tys. płaszczy męskich - z 
wełny i elanobawełny. Część tej pro­
dukcji trafiła już na rynek. :Modele 
szyte są według kanonów najśwież­
szej mody. Niedługo dotrą również 
do naszych sklepów prr.>ehowce 
damskie i mę5kie. J~ to bardzo 
istotne dla w.oizystkich klientów, bo 
jak dotąd największe kłopoty przy 
wyborze nowej garderoby spotyka 
się właśnie przy i;akup!e płaszczy. 

Przypominamy: 

s re Cl SZ 
Modele wiOllenne r.ejdl\ jut nieba­

wem z taśm sp6łduelnl. W maju 
rozpoczyna się bowiem prz;ygotowe­
nie kolekcji jesienno-zimowej. 

Zakłady Pnemysh1 Dnewl.arskle-
11'0 „Fala .. , 

n dal aktu lne 
Wyroby z tej ~rmy znikają z pó­

łek sklepowych jak pnysłowiowa 
kamfora. Modne wzory, ładna kolo-

W roku 1976 zarządzeniem nr 2,'76 
Wojewódzkiej Rady Naro:lowej w 
Gdańsku wprowadzone zostały str e 
f y cis z y w obrębie niektórych 
terenów wypoczynkowych i tury­
stycznych województwa gd.łńskiego 
w okresie od 1 m3ja do 30 w1ześnia 
każdego roku. Informują o tym spe­
cjalne tablice przy drogaci1 dojaz­
dowych do jezior. Zarządze:1ie o stre­
fach ciszy, o czym przypominamy po 
siadaczom motorówek i miłośnikom 
tranzystorów, którzy przygotowują 
się do majowych weekendów obo­
wiązuje nadal. 

rystyka - wszystko to gwarantujf! 
pewny zbyt. Zapei.vniono r.as, te 
\\'szystko co handlowcy zakontrak­
towali na marcowych giełdach 
trafi w terminie na rynek. Przede 
wsz}-stkim będą to wyroby z. dzia­
niny welurowej, przewidziane głów­
nie dla młodzieży od 15 do 18 lat. 
Mimo to welurowe bluz.eczki ze 
wstawkami z klockowych l~cronek 
zainteresują na pev,no wnys~kie pa­
r.ie ~ riezależnie od wieku. Zakła­
dy szykują ró,vr.ież wracaj:łce o­
becnie do mody komplety składające 
$ię ze spódniczki i kamizelki. Ponic-

W woj. gdańskhn s•~efy ci.<.zy o­
bejmują jeziora i rzeki wraz z o­
brzeżem o szerokości 500 m: ,1eziora 
Wdzydzkie: Jelenie, Radolne, Golnń 
Wdzydze, Radu1i.skie Dolr.e, Kłodno 
i Rc:kowo. Ostrzyckie. Borzechow­
skie, i\fau.'iz, K11łębie. Potc:1owskie ; 

-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·~·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·~ 

Od redakcji 
Eugenia t., Gdańsk· 

·Nowy Port: W spra· 
l wie kuchen'< proszę 

s:ę zgłos:ć do PGM 
N. Port (di.iol przyga· 
towanio produ!ccji). 

(I) 
Zygmunt D., Sopot: 

Po ,onvodz.e przyslu· 
guje prawo podziału 
majątku. Jednoczesn;e 
powinien Pa:, złożyć 
wniosek o przyrnon.'e 
przydziału dawnego 
mieszka:1ia. 

(t) 
Witold Z. S., Gdy· 

nia: Trzy:1astą pensj, 
otrzyma Pan dopiero 
w przyszłym roku. Z 

Czeko my 

uclopu moie Pa, s.o­
rzystoć od 15 morce 
br. Prawo do nast~p-

, nego urlopu nabędrie 
Pa„ nie wcześ:i:ej „ z 
z dn'em , styc.znio 
1979 r. 

(ł) 

M:ecr,slow M., Gdy­
nia: O ile w orzecze­
n 'u stw;e•dzono, że 
wypadek n'e wydarzył 
si~ z Pono winy, to za. 
kład procy powm;e'! 
s:derowoć Pono do ko· 
misji lekrJ~kiej, która 
ustali wysokość odszko 
dowariia. Jeśl noto­
m:ost orze-cz-en1e uzna-

je Pono jako ponoszą· 
cego odpowiedz al 1cść 
za wypadek, to w c·ą· 

gu 14 dni (od cioty 
otrzymania p,srna) l"'O 

że się Pon odwołać do 
Zakładowej ,Kom·s;; 
Rozjemczej. 

(!) 
Renata W., Gościci· 

no: Jeieli mus:oła s.ę 
Pani za 1mować chory· 
m;, to zakład pracy 
pow;nien wypłacić za· 
siłek op01?kuńczy. Za· 
swiadczer,:o O chorO· 
b·e dz ecka I matk 
trreb::i zlcżyć w Rach.ie 
Nadzorczej ZUS. 

(I) 

no naprawę schodó 

rzeka Radunia (gm, Linia), Brodno 
Wielkie, Tuchomskie. 

A oto jeziora województwa gdań­
skiego objęte strefą ciszy (bez obrze­
ży): Choczewskie, Salińskie, Kamie­
nieckie, Gowidlińskie. Węgorzyno. Pa 
tulskie, Łapalickie, Sitno. Głębokie. 
Karlikowskie, Garczyn, Sudomie i 
Zagrzanie, Grabowskie, Godziszew­
skie, Przywidz, Czarne, 0'.:ypelskie, 
Krą.( Polaszkowskie i IIutowo. 

Wobec winnych naruszających za­
kaz~· wprowadzone w/w zarządzenierr 
stosowane będą kary pieniężne do 
I 500 zł. o ile za dany czyn nie bę­
dzie groziła kara suro\\·sz3. 

Kurs haftu 

kasz11lJskiego 
Oddział Gda1i.ski Zrzeszenia Ka­

szubsko-Pomorskiego i Kolo Lig; 
Kobiet przy administracji Osiedla 
nr 3 przy Przymorzu zapraszają na 
kurs haftu ka~zub~kie1,o, który się 
rozpocznie 10 bm. Zajęcia będą się 

I odbywały \\" poniedziałki 1 czwartki 
w godz. 18- 20, w świetlicy przy ul. 
Lurn imbv ~a. gdzie też w pit>rw­
szyn dmu kur,u będą przyjmowa­
ne znp:~v I wpłaty. Zgłosze!1ia n e, 

.i:na t,z kierow,,<; wcześniej, o~ob 
'e lub p1semn·e. do admin;~tracj1 

') 1ect1a nr 3 Pnnnorze· Cz .. ~ trwa­
ni11 kur•u c:o ok. 10 czerw,a. 

:ł (it () t,·s. zł 
• 

wygrali 
mies.zkańcy 

woj. gdańskiego 
30 marca 1978 r. w Warszawie 

I odbyło się 54 lo~owanie premiowych 
bonów oszczędnościowych PKO. 
Przynioi:ło ono mieszkańcom woje­
wództ·,,,;a gd3(1.~kiego 1100 premii 

\\'krotce mleszkańcy dzielnicy, kontakty z mieszkańcami, prosi na o~ólną kwo~ę 3 610 OOO złoty..:11. 
skupionej wokół uJ!cy Chopina ich o skhdanie wniofków i prósb w tym w: lo,owano 9 premii WYE ,-
we lNrzeszczu, otrzymają powięk - ro w lmie:1iu mieszka:'lców ni-
szany i zmodernizowan~· sklep niej;;z;·m czynimy. kich, a m.anowicic: jedną - ::'.UO 01 :J 
spożywczy, który zapocząt- (am) złotych tr 1-Y po 100 (•OO złotych i 

kuje usprawnienie i P?Pra~·ę bar·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·- pięć po 50 ooo złotych. 
dzo od lat za n ie<i bane· J sie Cl han- • iiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii.iiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii· 
dlowej tego wielkiego o~iedla. ! 

Zarówno władzom miejskim jak ! 
admini;,.tracji budynków pragnie I 
my przy okazji zwrócić uwagę na • 
konieczność v;yremontowania zni ! 
szczon~·ch i kr..1szących si~ scho- I 
dów, pro\\ adzących do z.moderni-

I zowanegl) sklepu. Konfo:zne jes~ 
i także z.budowanie (choeh± ,: jed-

,,. 
n na Jan ar 
• 

• nej strony schodów) pochylni. u­
! możliwiajqccj wjazd wózkom. 

! Sprawę tę polecamy komitetowi 
I osiedlowemu. k!óry :i:ac1e~nhj:1-· 

zasp1ewa ,v 
I ' r n owanysz L będz·e czr~io z• -

~ BP.C~~' ., 

Odbęd,1 s ~ tylko dwa w,·st,;py 
tJ.'1,l rn;~ 1 \\.:; ~0 .H:\\'CÓ'.\ ·-·-·-·-·-·~·-·-·-·-·-·-· 

EWWH# • 

" odpoczyne włamywacza 
17 i l~ .3u,. d~atego mil)f.­

r k,>•v piu n1 ki jui d1.isiaj zachęC' .. -
n.. dn postarania się o bilety. Bt;dą 

0 <' do n '>rcia ,._, :rnsach ,.Orbi.su'' 
o z " Br'\ •k'lJ .\'.!rncj1 \rtyst. ·­
('. 1. J '-O!Y'CIE' ul. C"hnpi'11 10 tel 

-12-i' , 
Al. 

Funkcjonariusze MO przy plaży, do której uprudnio się 
pełniący służbę pa- \\'łamał. Część łupu pocho::lzącego z 
trolową w rejonie kiosku „Ruchu" milicja odzyskała i 
Gdańska-Jelitkowa, w zwróciła poszkodowanemu przedsię­
w nocy z 14 na 15 biorstwu. 
października ur. roku 
··pos trzegli. że do kio- Ale to nie wszystko - w:,'szlo na 
sku .. Ruchu" przy ul. jaw, że Krzysztof świstun ćokonał 
Pomorskiej zostało jeszcze czterech innych przestępstw. 
dokonane 'Nłamanie. 1\-Iianowicie na krótko przed wla­
Świadczyły O tym 0 _ maniem do kiosku .,Ruchu'', dobrał 
derwane kłódki oraz się do baru ,.Pod Brzozą" w Gdań­

zamki zabezpieczające drzwi. z kio- ~ku. Drogę utorował sobie przez wy­
sku skradziono• papierosy rć·żnych bicie szyby w oknie, zabrał bilon i 
gatunków, bilety tramwajow~. losy artykuły spożywcze. Jeszcze tej sa­
loteryjne i inne artykuły. mej nocy udał się do Sopotu. gdzie 

WszczGte dochodzenie po tygodniu P?sługując si~ łyż~ą do zd~jmo\\:a­
doprowadziło do stale · . , ma . opon. zdJqł ok1enn1ce zabezp1e­
włamania i kradzi~ży. B~t1i~~r;;~lCe\t CZaJąCe <;>kl:O prywatne;.(O b:irn. '_1'1~d 
ni Krzysztof Adam Swistun, zamel- _ okazał się Jednak ~aremn~·. gd~·z me 
dowanv w Lęborku przy ul Ceyno- Z!1alazł w ba~ze me, co nadawałoby 

1 k. . . d. . · . się do zabrama. 
wy . arany JUZ uprze mo, me po-
siildaiiJCY w Gdańsku stałego miej- Krzysztof świstun dał również 
se z mieszkania, ani tPż pracy. swój „występ" w Gdyni. gdzie skradł 
Skradziony towar ukrył w altanie tranzystorowy odbiornik ra:iiowy z 

dziecięcego wózka. Jego konto e;' -

riąż;dn także włamanil'.' do altanki N 
Jasieniu pod Gdańskiem. z k ·,rpj z,.. 1 

brał walizkę z różnymi p~, ·un,'o•·, ­
mi wartości ok. 1 OOO zł. RzPczv ti• 
ze.stały przez milicję odebrar.e ~,ła~ 
myw'lczowi i Z\\Tócone po•zkodo- ' 
wanem u. 

Odpowiadający przed Sąd~1P Rejo­
nowym w Gdaósku Krzysz o~ Swi­
stun jako recydywista, został uzna­
ny winnym popdnienia przestępi;t.w 
zarzucanych mu w akcie o~:{,1ricnia 
i skazany na 3 lala pozha\\"t~r.la wol­
ności i lS tys. zł grzywny, r,onad.o 
ma zapłacić odsz:,odo\\·anle na rzecz; 
.. Ruchu"' w wysokości prawie 19 tys;. 
zł. o~karżony został oddany po<l 
nadzór ochronnv na okres 3 lat i zobo 
wiązany do podjęcia stałej prucy za­
robkowej ora:i: powslrzymy,,..·,mia 
się od przt>bywania w śrojowisku 
zdemoralizowanym. 

Wyrok jest prawomocny. 

d.oda tl{o,,ro 
'.,\' związ.'1:U z dużym ,u\\,,,,,.,.;• 

j niem. film .. Casanm·a·• F'ellinkgo 
Jak ra.; pn:n form0walo O'ui::go\'\'f' 
Przed· iębhr~t\\o Rozpowszecbni;rn'a 
l• il.nów. będzie wyświetlony na fe-

l ans:il:h do<la:.kowy<.h w tyci1 ki:1m h, 
W najbliższy p.in1c,:lli;.lek. !C \\ k•.ór~·ch odbywają .,,;ę ,.KO"--

kwietnia. milośntcy muzy:ti lekkiPj FTI.O~T.\CJE", a wiec 6 b,n. w ki ­
będą mieli okazję w.łys.1:e 4 : obej- nie ,.Lenir..grad" w Gda11.•ku o l!oclz. 
rzeć na scenie Tea~ru ,,Wybrzeże" 12 i 23, w kinie .,Znicz" we ,vrze­
jedną .z najpopularniejszych piosen- szcm o god.:. 22.30; · 7 bm. w Gd,·r 1 

karek polskich .\nnę Jantar. Wra;: w kinie .,.\tlantic" o godz. 12 i 23.31) 
z nią w starannie przygotO\vanym i w kinie „Goplana" o i;:otl1:. 11 t 
show wystąpi ulubieniec czeskiej 22.30; 8 bm. w Sopocie w kinie „Po­
estr, Jy - \'aclav ~!'C'kar. Piosenka- Jonia" o godz. 12. 
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rzeszcz pod lupą 

dniu wczorajszym byliśmy 
świadkami „zmasowanych" 
działań porządkowych w 

Gdańsku-Wrzeszc.tu. Oprócz pra­
cowników tamtejszego PGM-u 
(najwir:kszego w Trójmieście) u­
dział w pracach, mających na ce­
lu przygotowanie miasta na wy­
soki połysk do letniego sezonu 
brata· 270-osobowa grupa młodzie 
ży szkolnej. Przy porzą::ikov,;aniu 
placu na skrzyżowaniu ulic 
Chrzanowskiego i Słowackil'· 
go. pracowali uczniowie Szkoły 
Podstawowej nr 66. Koło „super­
samu" przy ul. Karola l\Iarks;i 
porządkowaniem ten>nu zajęli się 
uczniowie Szkoły Podstawowej 
nr 52. Przy tej samej ulicy pra­
rnwali ró,\·nież chłopcy ze Szkoły 
Podsta,\·owej nr 24. 

Ulice Wyspiańskieio i Kcnrada 
Wallenroda bYl,· terenem dz:ał11-
nia grupy m'łodz:cźy ze Szkoły 
Podsta\•·owej nr 31. 

We ,vrzeszczu prace trwają na 
wielu frontach. Jest to bowiem 
obszar rmlegly i bardzo zróżni- -
co,,·an'". ~ramy tutaj i no\\ t osie­
dla, gdzie potrzebne są prace o 
innym charakterze niż w dzielni­
:ach piętrowych domków. Dlate­
go PG~I ma trudne zadanie. 
Współpraca z młodzieżą ~zkolną 

jest bardzo pożądaną formą zain­
teresowania tej ostatniej ~1-rawa­
:ni miai:;ta. Uczniowie. którzy 
wła.rnym! siłami doprow'ldzają do 

W samym c 
Widr.ć wyraź.nie, że nie \\ ( 

l\'szystkich zakątkach naszegJ 
miasta zadbano o porządek. Oto 
w centrum, tuż przy Targu Drzew 
nym. nraszy widmowa tablica o­
!(łoszenio,va. Nie lepiej prezentu­
ją się płoty ok11lające wszystkie 
place budów i remontów w Sród 
mieściu. Zwisają z nich strzęp>· 

plakatów nie przynosząc ani rze­
tebcj · Informacji (w wię!cszości 

traktują bowif''TI o wydarzeni11ch, 
o k•órych dawno już zapomnia­
no b;v, gdyby nie to wątpliwe 

§wiadectwo pamięci), ani nie sl•.1-

pon:ądku osiedla, w których mie­
szkają, nie powinni pozostać obo­
jętai na nieporządek, nieład 1 ba­
łaganiarstwo. Istnieje więc także 
wychowawc.ty aspekt teJ akcji. 
Jest jednak jeden war:.mek, by 
akcja naprawdę wychowa,vczo 
oddziałyv,ała na młodzie.i:. Praca 
musi być dobrze zorganizowana, 
udział młodzieży - ,vcześniej 
przygotowany i zaprogramowany. 
W inn~·m bowiem przypadku mo 
że być to nauka ..• obijania się. 

P::-z~· okazji reporterski eh wę­
drówek po Wrzeszczu trafiliśmy 
na zaplecze kawiarni i nstaura­
cji „Newska". Jeszcze niedawn:, 
panował tu ogromny bał:łg;;..n. Jak 
mogliśmy się przekonać - stan 
ten należy jui. do przeszłości. Za­
łożono tu skwerek. postawiono 
ławki. Pozostały jeszcze tylko 
prace o charakterze kosmetycz­
n)·m i dzielnicy tej prz~' będr.ie 
przytulny zakątek. W11żne to dla­
'e)!o. że obck znajdują się ~z'.rnłr, 
których młodzież będzie r,,iała te­
raz \\'arunki do \\'ypoc--z_,·,..ku. 

Pozostało jeszcze wiele i:,ose~ii. 
gdzie przydałoby .s;ę ,.r2ńskie 

oko" które - jak mówi przysło-
1de - ,.konia tuczy". \\-s:.;ystkie 
prace zostaną - jak powiedziano 
nam w kierownictwie PG:\I -
:,kończ.one przed stanem do sezo­
nu tu-ystyc1::1ego. Trzymamy za 
~ł0\\"0 1 

Al. 

t miost 
ża ku ozdobie. Jaką więc maj~ 
rację bytu' Niedbalstwo? 
· O niedbalstwo moi.emv równiez 
posądzać gospodarzy pr.zedstawio 
nej na zdjęciu budowli - \\'oje­
,vódzkie Przedsiębiorstwo Komu­
nik:i.cyjne. Znajduje się ów o­
biekt w Nowym Porcit-. B 11dka •a 
spełnia swą rolę w czasie niepo­
f;ody. ale straszy odrapanymi 
obłażącymi w „łaty" ścianami. 

Konieczna jest chyba natychmi.;,­
stowa decyzja: alb-:> nowa, es'e­
tyczna wiata, alb; remont i t1 
solidny starej. 

.\L 

Fot. M. Zarzecki 



tro"\Dnter 

rz~heclzq prze­
budowlanego. a 
elektryOłnego. 

in. 'flY'nOgr..QIIUeBie 

dy do szkoły i na 

uzdolmen w kołach zołn esowań. 

zameldow a llJ 

wpć neuftl w T echnłftum, 
\łodow,- fstniejqcych przy 

K-636 

lakiero­
Telefon 
G-19981 

~APRA WĄ lodó111•ek IPl'ę­
łarkow\Ych. Telefon B-10-88, 

S-24111 

,ł'OGO!'OWU: telewlą! l'Jwarancja), Telefon łl-Oll• 

G--1 

lakiero­
Telef• 
G-IOlll 

Te.I-.• 
ą-198 ... 

POSZUK'1J!; garatu na sic,.,. 
gach, na chętniej w pobU... 
u ul. a.złogi, Tel :u.ei-at. · 

G-2001Cl 

edoc w S · $,c;Jal-
br. t91. 21..-.91 

K-241 
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1 pacJenc1 i 
i i 
ł Specjalistyczny Zespól Opieki ł J Zdrowotnej nad Matką, Dzieckiem • 
:. i Młodzieżą w Szczecinie wzbogacił t 
•: się ostatnio o nowy S?pital w Szc1e- tł 

cinie-Zdrojach. W trzech powiło· 

•
; nach, które dysponują 214 lóikami, i 

przyjmowani są tu pierwsi mali pa-i cjenci. Nowa placówka służby 1dro- : 
ł wio przekazywana jest do uiytku f 
; sukcesywnie. Najpierw oddano od-
t dział pediatryczny, w lutym - no- f 
• stepnym był oddział psychiatrii dzie- • 
; cięcej. Kolejno oddana zostanie hotel dla pielęgniarek na 40 m;ejsc pacjentami w pokoju dziennego po· ; 
: neurologia dziecięca, taś z końcem oraz budynek mieszkalny, w któ - bytu dzieci małych sprawuje pielęg- i 
• roku - pawilon poloinic1y. Równo· rym znajdzie się 35 mieszkań. niarka dyplomowana Alina Nowak. • 
: creśnie przekazuje się do użytku Na zdjęciu; opiekę nad małymi CAF - Und ro : • • i ..................................................................................................... : 

Sprawa • n ie 

Wal1<a z nowotworami nfe lest Wy- op accnvy ..i, u no·,vych 'Tletod wczes 
łącznie sprawą onkologów Utarł s,ę nej diagnostyki raka. no konhetnych 
niegdyś pogląd, że iekarz - onkolog, doświadczeniach klin:cznych w zakresie 
soecjalizując sie w swojej dziedzinie, leczen,a najważniejszych \tadiów cho­
!·taje się przysłowiową wyrocznio i je- rób nowotworowych. 
dynym fachowcem no tym polu. Już Program nasz ma zo5tcć w peln 
dawno zdano sobie sprawę r. obsurdol- zreol:zowony do 1990 r. Czy zoston,ie 
n::>ści takich stereotypów. 0:1kolog em - pokaże czos . Sądząc po l:czbie ucze-
może zesłać każdy lekarz, o zate'TI st.-::ków tego w'c!kieqo przeds.ewz1ęc,a 

• nem 
PomogcJą ,m w tym nerokie kon­

to·kty z kolegami n e tylk,:i 1 krojów 
socjalistycznych. ole z USA. Francji, 
Jopon:.i i ,n. Tylko ożywiono współpra­
co medyczna i n:e tylko medyczno, mo 
ze doć pożądane efekty w dziedzinie, 
która długo jeszcze będzie uwożo'.lo za 
Jedną z najbardziej zagadkowych. 

Ostot'lie rodz ,eckie s.totystyki zdają 

Wll!CZO R WVBRZE!A 

Sztuczna nerka 

obsługiwana w domu 

pac_jenta 
Zes.pól na.ukowdw z Kli,niki Chirurgii 

Eksp!!rymentolnej w Moskwie skomtru­
owal sztuczną nerkę, którą pacjent 
może sam obsługiwać w domu. Jak 
wiadomo, to skomplikowane urządzen,e 
mogło być dotychczas sto.sowone jedy­
n·ie w warunkach upitalnych, o pa:­
jen,t podlącz<>ny do dialirntoro, służą­
cego do oczyszczania krwi. musiał 
przebywać pod stolą !ton trolą leka-rzy 
~pecjo.listów. 

Oprocowon.a pr~ notjkowców ro-
dzieck,ch sztuczna nerka jest apara­

tem wyposażonym w ukła-dv elektron i­
czne, które czuwają nad calościq pro­
ce su prowiolowego funkcjor.owa„ia ne­
rek. Pierwszym pacjentem korzystają­

cym z nowego urządzen,ia jest 40-let· 
ni inżynier r Cho·rkowa I. Grudzki. 
Przed opuszczeniem szp:to lo, Grudzk 
i jego żono przeszli 2-m:esi~crny kur1 
obsługi domowej sztucznej nerki I 
zdali egzo ni,n przed komisją lekarską. 
Obecn,ie p:icJent podłącza rnmo-dz'el­
nie operat 3 ra;zy w tygodniu i wyko­
nał już w ten sposób ponad 50 he­
modializ. Dzięki nowemu urządzeniu 

inżynier z Cho,rkowa może, mimo c:ęż­

ki.ej choroby, kontynuować procę za-

wodową I prowodloit normalne życie 
towarzys.k:e. 

\ 

' 
~ 
' ' ' ' ' \ 
' ' 

Narzędzia i 
dla miękkit l 
chirur ·i ! 

\ 
\ 

' ' ' \ 
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poi',stwowy prog,rom wołki z rokiem naukowego - b i orą w n..m udział !'cz. 
przewiduje jak najszerszą współprac~ ne instytuty ANM ZSRR. kcmórki Mi­
lekarzy różnych specjalizacji. n sterstwo Zdrow:a ZSRR, instytL ty A-

s.ę optymistyczn ie rokować; w ciągu I llll_ll_m_•i1111ii•·-1-1--. ···•••• 
minionych 15 lot liczba ze)ŚĆ śmiertel-

~ 
' ' Program przygotowany przez radę kodem:; Nauk ZSRR, posrzególne re­

noukową do spraw walki z nowotwo- p.ibliko,,skie cikademie nauK, U'11wcr· 
rami złośliwymi, dziołojqcą przy Pre· sytety, rozma'te przedsięb;orstwo nale· 
zydium ANM ZSRR przewiduje cz1er/ żące do ministerstw i resortów - nie 
kierunki badawcze. powi'l•1'śmy rl'ieć kłopotów z worowa-

Pierwsiy _ obejm,e eksoerymenty i dzen:em w iyc e no szych zam Nzeń 

nych spowodowanych rokiem us,tabili­
zowolo się wśród mężczyzn i wykazuje 
tE>ndencje zniżkowe w środow·s~u ko­
b;ecym Prowadzimy masowe o,kcje pro 
filoktyczne, udoskonalamy metody 
wczes'lej d'og:iostyki raka, staramy się 
wprowadzać coraz bordz'ej oszc!edzo-
1ące orga 1 zm chorego środk. terapeu­
tyczne, osb., omy chory ustrój przerl 
szkodl wym działaniem cytostatyków i 
prom'eri istości. Miejmy zatem nadzieję. 
ie w n'edclek'ej już przyszłości stoty­
styki będą zu pel n ,e zcdovvo la jące. 

z 
można leczyć 

bez operacji 

' 
' ' } 

prace teoretyczne służące wydzieleniu i Pozo wszelk:mi prog "00110 m państ-
poznoniu istoty wirusów ~oncerogen wowymi i republ koński'lli. e~orze re:. 

I 

' ' ' I dzieccy real:zujo wytyczne programów nych, atakujących orgonizmv ludzkie i 
zwierzęce. Obejm e także zagadnienia m'edzynorodowych. nokrcć'onyc'1 p•zez 

Miedzynarodowy Zw'ązek rls. Wl'J'ki z ' I \ immunolog;czne. geietyczre i bioche· 
micz:ie onkologi;. Ce!em tego k;erun- :~~ie:~d M~:t~~,tfdJ°:ci~o~(yerpc.:qr~: 
ku będzie sformułowanie. et:olog_ii, m~- Ochrony Zdrow'a RWPG. 

W Szczec 11,e dz olo jedy,o w kroju 
przychodnio o',uL.s.tyczna, stosu1ącc 
konsekwentn:e nowoczesną metodę le· 
czenio zeza. Jej twórcą jest równ.'eż 
szczecinianin - prof. Witold Storkie­
N·cz. W p~z·ichodni zorejestrowonycn 
jest ponad 20 tys. pacjentów. Są to 
orzeważnie dz,eci w w:e~u od jednego 
roku do 10 lat, ole leczy s'ę tutaj to~­
że dzieci starsze oraz mlodz'eż do 20 
•okJ Życ:o. Wyniki są bo•dzo dobre. 

I \ 

' ' ~ \ MIKOŁAJ BtOCHIN 

~1otworów. i611iiiiiiiiiiiiiwiiieiiiime1&+.iiiii41Włiiiiim,~:WH:iiiiwi+eiiiimiiiemi:i:uiiiiii»i1Sbltiiiiiiiii·~eaeiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii1a~eeiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiew+iiiii~ ... iiiii 
chan:zmów powstawania , rnzwo1u no· i 

~ Zakłady aparatury precyzyjnej w ~ Drugi, utożsa·n·any z tz-.v. CZft'l'lCI 

walka z rokiem, o w'ec z organ'zocjq 
tej w.alki, z profilaktyką ito 

Trzeci - to przede wszystkim bo·do. 
n:o epidemiolcgiczne. 

Czwarty - zwany przez ros s~róto­
wo „metodycznym", koncentruje s ę n::i 

I 

NA 

BARAN (21. Ili - 20. IV) 
Ktoś Cię uraził, jeśli jednak do­

brze się nad tym zostanowisz, oka­
że się, że zrobił to zupełnie bez 
ziej woli. 

BYK (21. IV - 21. V) 
Zostaw no boku ambicję, bo te­

raz wiośnie słuszniej będz,e kiero­
wać się wyłącznie uczuc:ern. 

BLIZNIĘTA (22. V - 21. VI) 
Będziesz pod wrażen;em miłego 

spotkania związanych z ty,n emo-
cji. 

RAK (22. VI - 22. VII) 
Korzystny obrót Twoich soraw u­

czuciowych będzie miał duże z:10-
czen•ie dla Twego samopoczucia. 

LEW (23. VII - 22. VIII) 
Po.prawa sytuacji finansowej po­

zwoli Ci na spełnienie tego, co do 
tej pory wydawało si~ niemoż.l1we. 

PANNA (23. VIII - 22. IX) 
Uda Ci sią u,niknąć konfl,ktu, 

który buozil Twój niepokój. 

WAGA (23. IX - 23. X) 
Ktoś bliski oczekuje od Ciebie 

większej rordeczności. Panuj więc 
nad nerwomi. 

SKORPION (24. X - 22. XI) 
Twoja wyrozum:atość będzie nai· 

lepszym lekarstwem no drobny kon· 
flikt do.mowy. 

STRZELEC (23. XI - 21. XII) 
Dawne uczuci-o znów dadzą znać 

o sobie. 

KOZIOROŻEC (22. XII - 20. I) 
Spróbuj wykazać większe zaufa­

nie wobec bliskiej Ci osoby, a z:1:­
knie przekora, która jest gtównym 
źród!em nieporozumie11. 

WODNIK (21. I - 20. li) 
Otrzymasz list, który sprawi Ci 

dużo radośc·. 

RYBY (21. li - 20. Ili} 
Serdeczna rozmowa z kimś kogo 

darzysz sympatią, będz'e m'olo dla 
Ciebie duże znacze:1ie. 

Baza lecznicza wsi ~ Nowosybirsku rozpoczęły produkcję I 
, elektrycznych narzędzi chirurgicz· ~ 
\ nych dla chirugii miękkiej . Pozwa- 1 
'lciją one m. in. no przeprowadzanie , 
I operacji przy minimalnej utracie } 

Ludność wiejska szeroko korzysta 1 uzyskariego przed pięcioma laty ~ krwi. CAF - TASS 
uprawnienia do bezpłatnego leczenio. Systen~atycznie rozszerza się bazo le· 
cznicza wsi. Powstają no·,ve ośrodki 1drowio, przede wszystkim no terenie 
siedzib nowych gmin. 

0KOZUJe se, że zeza mozno leczył 
to z doJrym skutk ;em, bezoperocyj­

'l.e. Podstawowy.,, warunK ,em powo­
dzen.10 metody prof. W:tolco S'.ork:e. 
w czo jest jednak szeroka wsoółproco 
m:ędzy chorym dz:eck'em o jego ro­
diicami i lekarzami. Leczenie polega 
bowiem przede wszystkim na noszeniu 
odoowiednich okularów. czego z re­
guły dzieci n:e lubią. Progrom leczenia 
obejmuje :eż wiele ćw:cze-i, które m<J· 
srn być wykonyware systematycznie. 
V,/ykonon·ie zaleceń le-karskich wymaga 
wiec stałej kontrofi rodziców lub o:,ie· 
kunów chorc;qo dziecko. 

• ~~~,~ 

&P 
'' F4S1 

WMfW+e 

OŻ)rły 

po milionach laf 
M ikroskopijne zarodniki grzybków, 

MAl"V „CZUŁYCH PUNKTOW'" 
... NASZEGO CIAŁA 

W lutowym numerze czasop,smo 
„Nouk'a i Żyzń" zamieszczono bardzo 
ciekawy artykuł dwóch specja listów -
ŻyrmunskiC90 i Kuzmino - o akupun­
kturze. Artykuł jest tym ciekawszy, ie 
oprócz omówienia zjawiska akupunk· 
tury oraz pokrewnych jej dziedzi.n, po­
daje dokładne „mapy" crnłych pun.k· 
tów ciafo ludzkiego i z;wierzęcego. 

NOWY LEK 

Soporol - taką nazwę otrzymał no­
wy środek leczniczo-profilaktyczny, któ­
rego recepturę opracowali naukowcy z 
Wszechzwiązkowego Instytutu Nauko· 
wo-Badawczego Roślin Leczniczych w 
ZSRR. Badania preparatu wykazały 
jego wielką przydatność między inny­
mi w leczeniu wszelkiego rodzaju neu-
rasten:i, komplikacji pogrypowych 

Na zdjęciu: Gminny Ośrodek Zd, o wio w Borzecinie. Fot. 

które miliony lat przeleżały w kopal­
niach rudy manganu i węgla, ozywili 
pracownicy Gruzińskiego Instytutu Hi. 
gieny Procy i Chorób Zawodowych. Mi­
kroorganizmy te zostały odktyte w ko· 
polnioch, gdzie badano warunki bez· 

CAF I piecleństwa i higieny procy górników. wyczerpania n-erwowego. - ALENIE Jest „wolnozob,~ojącym samobój­
stwem" - shvierdz:l sekreio•z Mi.nister­
stwa Zdrow;a i Oświaty Publicznej (USA) 
Josetlh A. Colifano, przedstawiając plon 
nowej akcji amerykańskiego rządu, skie­
rowanej przeciwko poi en iu popierosó·.-.· 

Akc,a ta, prowodzon.o kosztem 23 mln dol. polega:'. 
będzie m. ir. na utworzeniu specjalnego wydziob 
kt:Srego zadania zostały ściśle sprecyzowanP. 

Od chw:11 wprowadzenia przed 14 lotv programu 
wołki z paleniem, ok. 30 mln Amerykanów zerwało 
z tym nałogiem. Według oficjalnych do,wch, papie­
rosy są przyczyną przedwczesnego zgon4.I 325 tys. 
Amerykanów, którzy zmarli na raka płuc, choroby 
wieńcowe o.raz chroniczne bronch:ty. 

Nowy program do wołki z paleniem przewtduje 
m. in.: 

• szeroko zakrojoną kornpan,ię propogandOYłą I 
uświadamiającą o szkodliwości poleonio. zwłaszcza 
wś•óc! młodzieży; e um'eszczenie etykietek na opakowaniach, ro­
wierojących pigułki antykoncepcyjne; ostrzegać one 
będą przed używaniem tego środka przy jednocze­
snym nałogowym paleniu; e dalsze ogran.icze-nie miejsc p-ublianych, w 
których wolno palić o.ro.z utworzen:e oddzielnych 
pomieszczeń dla niepolqcyi:h; 

e wzmożenie proc badowaych, mających no 
celu wykozo·1ie szkodliwości polen:o dla zdrowia. 

Jak wykazały badon'::i, ok. 54 mln Amerykanów 
rozpoczy,,a polenie- w w:eku 13 lot lub niewiele 
pófo,ej, co w znocz'1ym s.top.1iu pogarsza ich stan 
zdrowotny w późniejszym okres'e życia W wyniku 
rządowego prngromu do walki z papierosem, liczba 
p::iloczy spac'la z 42 proc. (w 1964 r.) do 34 proc 
(1977), przy czym dane te obejmują ogól ludności 
Wśród samych mężczyzn procent palących obn.iżył 
się w tym crn,ie z 52 proc. do 39 proc., wśród ko­
biet zaś - z 32 proc. do 29 proc. 

W mio,·ę jednak wnostu zaludn e-nlo, wirosto r6· 
W'l ei i<o:isL•mpcj:i papiero,;.ów, która z 511 mld 
sztuk "' 1964 "' wzrosło do 616 mlel w 1976 r, W 

--przeliczeniu na jednego palacza "stanowi to prze­
ciętnie półtorej paczk' dziennie. 

An,k,ieta przeprowadzona wśród palących wykom· 
la niemal ogólny trend do zerwania z nałogiem, 
czyli ie 9 spośród 10 palaczy usiłuje zaprzestać 
p,;ilenio. 

W Szwajcaril w ramach wołki r nikotynitmem 
wprowadzono wiele zarządzeń zmierzających do C· 

Palenie 
- - -:.-.· -- - --=--=-... .,.-~~ -1 

· to ś_nid~tJ ~, 
.... .... '!\. ,, 

. ' . - -~-- -- - ~-- - -

na raty 
gran,czen;a palenia w ś.rodkach tron,sportu. Opróc: 
osobnych przedziałów dfo n.ie-palących, utworzona 
również wydzielone pom,eszczenio w wagonach re· 
stourocyjnych. Przeszło 150 resto,urocj:i i gospód na 
teren,ie całego kroju wprowadziło osobne sole dla 
•1iepolących. Jak wynika z danych Szwajcarskiego 
Stowarzyszenia do Wołki z Nikotyn.i,Lrnem, walka z 
tym nałogiem ;zostanie w najbliższej przyszłości 
wzmożono. 

fok podaje Reute-r, jednq r najszybciej powięk­
szających się grup ludności w W. Brytoni; są eks­
-palocze. Rządowo ka,mpan;o ontypopiero~owo 
przyn:os.la szczególn:e pomyślne re,ultotv w środo­
wisku n-:iuczyc;el,, 1-&kany, odwokołów 0<0.t w wie· 

-lu fnnych grupach zawodowych. Ogółem w okresie 
ostatnich 10 lat palenie zarzuciło 6,5 mln Brytyj­
czyków, zaś liczba sprzedawanych papierosów w o· 
kresie pomiędzy 1973 i 1976 r. spadła o 4,9 proc. 
Chociaż przedstawiony tu obraz wskazuje no spo­

dek palenia, n,ie jest on jednakowy we wszystkich 
grupach ludności. I tok np. ankieta przeprowodzo· 
no w zakładach zatrudn.iojących kobiety wykazała, 
że palą one więcej niż przed 15 loty, kons.umpcjo 
zaś papierosów wuosło w tym okres.ie o 6 proc. 
Wiąże się to niewątpliwie z reklamą popi-erosów, 

k>ierowoną głównie do palaczy ze środowiska śred· 
ni,ch warstw pro,cująccyh. Slogany pod'kreślające 
,.nowocze9ność" kobiety, wyzwolonej z zakazów pu­
blicmego palenia, oddziałują na pracownice, 
z.a trud n icnne w różnych bra.nżach przemy$łowych. 

W iele Jednak wskazuje, te sto-n ten ulegni& zmia, 
11ile dzięki nowej kompan.il propagandowej zmierza­
jącej do walki z paleniem. Do porzucenia palenia 
zachęca się grupy młodzieżowe, sportowców i mło­
dych robotników. Jak wyko.zola niedawne> prrepro· 
wodzona ankieto, większość spośród 19 mln bry­
tyjskich palaczy domaga s.ię dalszych restrykcj i 
zmierzających do ograniczenia palen ia, zaś 50 proc. 
mieszkańców Wysp Brytyjski.eh opowiedziało się zci 
całkowitym zako.zem reklamy papierosów. 

Skuteczn,ym środkiem wołki z pole-niem jest rów­
nież z;większenie ceny papierosów do ok. 60 pe-n· 
sów (około pól dolara) za pocz·kę „King-size". Kry­
zys ekonomiczny gnębiący W. Brytanię od czterech 
ubiegłych lot stanowi - według obserwatorów -
ni.ezwykle sprzyjający czynn.ik propagandy an.typa­
pierosowej. 

W wywiadzie dla agencji TASS - prof. Viktor 
Lussov, dyrekto,r li Instytutu Medycyny w Moskwie 
stwierdził, że r..alogowe palenie prowadzić może do 
zawału f niewydolności krążenia. Podkre.ślil on, ie 
nikotyna sto,nowi jeden z głównych czynni.ków od­
powiedzialnych za choroby serca. Ni:koty'10 powodu­
je wzro~t „kle:stości" krwi, utrud·niojący jej krąże· 
n.ie w różnych organach, w tym równ,ież w sercu. 

DZIS 
Ireny, Wincentego 

JUTRO 
Celestyno, Wil he lma 

ODAJl:SK PASSTWOWA OPERA 
I FILIIAR:\10:'.IA B,\Ł l'Y(h.A -
Faust - (gościnne wy•tępy a rty­
stów >: Warny), g. 19 

TEATR ,;WYBRZEŻE" - Białe 
małżeństwo, g. 19 

SOPOT TEATR KAMERALNY­
Wuja•zek wania, g. 19 

GDYNIA TEATR MUZYCZNY -
Nas:z: człowiek w Hawanie g. 19.15 
(pr>:edstawlenie zamknięte) 

TEATR DRAMATYCZNY 
Stracone wakacje - Dorn Rzemio 
sła w Gdyni, g. 10 

GDANSK KMPiK, Długi Targ 30 
- wyst. Od Leningradu do Gdań­
ska fotoreportera wojennego Ko­
rowina - w g. 10-21 

KMPiK, Długa 3S wyst. 
Gdańsk w plakacie - w g 10-21 

G,\ LERl.4. GTPS. Ul. Chlebnie ka 
2 - wyst. rysun ku Stanisława Zu 
kowskiego - w g. 9-16 

KSW „ZAK", Wały Jagielloń­
rk1e 1 - wyst. rys·rnków Dorol :v 
Krzyżanowskiej I wernisaż „Ka• 
rate-Kyoknshinkal - ina cze J" -
w g, 16-20 
ZAKŁADY ARTYSTYCZNE GA• 

LI::RIA FO'l'OGRAFIKI, ul. Pleba­
nia 1, - wyst. prac !otograhcz­
nych art. Wojciecha Leuczyńskie 
go - w g . 10-17 
ZAKŁADY ARTYSTYCZNE GA 

J.ERIA S,'.T l'Kl WSPOLCZFSNFJ 
ART, •11. Piwna 66'67 - wyst. ma 
Jarstwa art. Jerzego Skrebeca -
W g. 10-17 

GDA:-ISK - Ol.IWA GAT ERIA 
„PRZYMORZE" (DS ul. Sląska 661 
- wyst. malarstwa i collage•u na 
nuty Leszczyńskie.i-li. luzy (Kra­
kow) - w g. rn-20 

SOPOT G.-\LER I.~ 87Tt.:KI RWA, 
Po,-.·stańców \Varszawy 21e 
Wy!l't. ma.lar!ltwa '.\fiec1y9Jawa Ra 
rylko; collage'u Wandy tr,ykow· 
1h iej - w g. 12-18. 

GDY!';IA RW.\. Derdowsk!el(o 
11 - w~·st. malarstwa Jerzego Ko 
r,enlo\\skiego - w 11:. 12-18 

GDYSI-\ K'lfPiK, Swlętojańska 
~8 - wyst. totogra!lczne B·~lg~r­
sklego Ośrodka In!orm11cjl I K,i l ­
tury: ,.,IOO·lecif' wy7Wol~nia n111-
Jr.'lril"; ,.Ruł~aria - kraj ł lu· 
d7ici" - W e:. 10-~l 

K :\f PiK ,,Pr,y,iażń", skw~r Ko~ 
~lus,:ki 20 - wvs:. ~l<.warell z B\!I 
11:arii Hanny Ji:\'ń<kiej - w g. Il 
- ~1 

Gdańsk :\luzeum Historii '.\\,ula 
Gdań,ka - Ratusz Glówn~I\O ;>,1ia· 
s:a - w I(. 10-15 

Gdynia :\lu7eum O~l!ano,:unc,­
nl! i Akwarium :\1orskle :\'!IR, al. 
Z.i<'dnc~zen!a 1 - w g, 11-111 

\fuzPum ,1ar\'narki ,,·o.jenn('J. 
b 11\••ar 11:admorski - w e:. 10-17 

Wdzydze Kasz n oski Park E tnn­
irafir:zny - w ~· 11-1"4 

S1tutO\\O '1Ul~llll't S tutthnf -
w i,: . 8-15 

KINA 
GD,\:'\'SK !rnOD:\IIESCII: u;. 

Nl:SGRAO - Konfrontacje 77 -
Basen (bulg) - wersja oryg. dia· 
logi c7.ytane. g . 10, 15. li.45, 20.30, 
K.\:\IERAl.~E - ł'ilipck (XRD) 
he1 ogr., g. 13.30, Omen c mg\ ort 
I. 18. g. li.~n. W. STl'D\'.JSł. Ż .\h 
- Filmy ~tieczy~ława \\·a~kov..s• 
kiPgo - Nie nzna,z spokoju (poi) 
on I. 18, g . 17, Hazardziści (poll 
O<i I 15, g. 20. C.EI>A"I \ - Tran, 
american ek,pre, (l'SA) od I. 15. 
fi '.8. '.!0. 1~. watra room HarcPrza) 
- \keja poci Ar<enałem (r,olJ od 
I. 12. I(. 16, 18. ORt·,1-\ KOS~tOS 
- r.odzilla kontra Gigan (jap\ od 
1 12. g. 15.U, Kohu 1jap) od I. 

8 . " !8. 20. 
lYRZESZCZ B.\JKA - w,·•n„ 

skaro6w (fr-w!) od I. 12. g. 14: Ko 
hra (Jan) od I. 18. g. 10. !!. 1~. 
!R 20. 7:'>IC'Z KonfrontacjP 77 -
A:lili()n (buł~) - wersia or\'~. di~­
lo::I ~zytane. g. 14. 16.45, 19.30. z „ 
Wl~ZA - Zapach kohlety (wł) o<1 
I. 18, I!. 19, 

OJ.IW!\ DEI FIS - Transamed· 
r.an ek,nre, (US A) od I 15, g. 
1~.•o . 11 45. 20 

NOWY PORT 1 '\f AJ!\ - $krz,· 
!!elko nv nóżka (fr) bez ogr., Jl 
1., 10. 17 45. 20. 

SOPOT Jl \ł,TYl't - 1!:onfronf._. 
r.1e '7'7 - ll",zyscy ludzi'" pre,:~·· 
11~nta (t'S'\) - we•sb or•,e:. d\~­
lnl(t ""''t in<". <' n .30, 1R.1~. 21, 
T'OI OSIA - ltonfronta.-je TT -
,'l'uv<cv ludzie pren·denh (l'<; Ą) 
- w.-rs.1a oryl( d!~I. czvtane. g. 
1,. 174~. 20.30, 

(';DYNT-. 0.ROD!\TtFC.CI"' (;0!'1 \ 
s !\ - w,••pa •karhOw (fr-w!) ort 
I. 12. I(. 10 12.30, Konfronta~.1• n 
- Słońc„ hien rtun!'7.·holen) -
wo>rs .ia oryg. dial l'7VtanE>. e:. 1,. 
1715. 19.~0. STt:DYJNE ATT .. o\N· 
TTC' - O!ldziat (USAl M I. 1~. I(, 
!2. 14. Konfrontacje 77 - Słoń<'!' 
liif"n <tur.e:.r·holf>n) - wer"h1 orv« 
dh!. l'?'.vtane, e:. 10. lA. 18.15. ~0.10 . 

ORJ,l''l,F. M,\RYNI\R7 - n,iecl 
1wi<"v z hut.7,11 (anł?, hef': og: .• f!' 
,~. Go•cie llJSĄ) od I 18 ;:. 1~ . 
'.'O. 

ORT.OWO NEPTUN Ak~;" S~-
lamzndra (rllm\ o1 !. 15 . I(. l~ . 
Charlev V~rTick (l!SA) od !. 18, 
;:. 17. t9. 

GR 'I.ROV!'FK FAT .A - Skr:rrdrl 
ko C7.V nótka itr) hez o~r.. ti: . 
15.30, i7.45, Zaclło <USA) od 1. 15. 
g, 20. 

CIIVI ONI.'\ PROMJF~ - Trrror 
Mechai:odzilli rJan) bez ol(r.. !(. 
15.30. 17.~o. Smirrł prrzydf'n ta 
(poll od I. 12. g. 19, 

Rl'MIA At.:ROR.\ - Mec.,ni~a 
:>larional (meks) I)(! l. 18, g. 16. 
18. 20. 

PRUSZCZ KRAKUS - Gani: Ol 
•ena na szlaku (dun) Od 1 12. g. 
17.30. 19.30, 

TCZEW WISf,A :O.iezwykte 
przygody Włochów w Rosji (radz) 
bez ogr., g. 18, Człowiek klanu 
(USA) od !. 18, g. 18. 20, 

WEJ'IIEROWO SWIT - curny 
korsarz Cwl) od 1. 15. 

OPRF zutue,;a soh!e nra•·o do 
•mian w repertuarze kin. 

RADIO 
SKODA - I kwietni& 

PROGRAM LOKi\LNY 

15.40 PrzeglĄd Aktualno~cl 
WYbrze:ta. 16,55 - Komentarz Ak· 
tui.lny, 17.00 - Prog,11m Red. Pu­
blicystyki, 18.10 - Koncert ty­
czeń. 

PROGRAM I 

16.00 - Tu Jedynka, 15.33 -
Transmls.1a z poznRnia mlędzypań 
stwowego spotkania w piłce noż­
nej Polska - GrecJR. 19.15 - Pru, 
boje sprzP<i lat. :n.o~ - S!an<':n 
"'""·~·eh lntnwencil. 20.:0 - Tań­
ce r. różnych enok. 20.~o - R~c.­
tal grupy wokalne.i „Novi ". 21.r,s 

Kronika sportowa, ~I.W 
Koncert chopinowski z n;grań C 
Arrau, 22.~3 - Kraków na m:.2yrz. 
nej antenie, 23.ló - WOS PR i TV 
dla rodaków w kraju I za gr~­
nic~. 

PROGRAM rt 

15.:lG - '8, Rartok Mlltrol<Ol'-
m011 , 15.:«I Stu<iio Plus. 18.10 -

Nr 77 (662(;) 

Gitara Segovii , 17.00 - Z aktor­
skiego śpiewmka, 17.W - T .eatr 
Po;sk1ego Radia. 18.10 - L. Rozyc 
ki „Bolesła,v Smioły" -. poemat 
symfon iczny, 18.25 - Plebiscyt Stu 
dla Gama, 18.40 - Pod skrzydła· 
mi Hermesa , 19.00 - Koncert wie­
czorny, 19.50 - Len - roślina o• 
placalna, 20.00 - publicystyka kra 
jowa, 20.20 - G. Rauld -: Trage­
dia ludzka - frag. m1otenum ope 
rowego, 21.40 - J. Cage - sonaty 
1 interlud:a na fortepian prep„ro·, 
wanv, 22.00 - Przegląd filmowy 
- Kamera. 22.15 - S1.kic do por­
tretu, =.!t.30 - r~ragazyn s~udencki, 
23.40 - Muzyka na dobranoc. 

PROGRAM III 

15.05 - Oklaski dla 1:espdu Osi­
bisa, 15.40 - Rozszyfrowujemy pio 
senki, 17.05 - Mui:yczna poczta 
UKF, 17.40 - Wszystkie nagrania 
Ch. Parkera, 18.25 - czas relak· 
1u, 19.00 - Codziennie powieść w 
wydaniu dżwiekowym, 19.35 -
Opera tygodnia, 20.00 - Studio 
202. 21.00 - Ludwiga Beethovena 
opera omnia, 22.08 - Gwiazda sled 
rniu wiec-zorów, 22.15 - Trzy kwa 
drRnse ja>:2:u. 23.05 Między 
dniem a snem. 

PROGRAM IV 

H.00 - Wiadomości, 15. 115 - Jlta· 
diowy Tygodnik Kulturainy, 15.45 
- Kwadrans poetycki - ,.Pan 
Tadeusi:", 15.00 Wiadomaścl, 
16.05 - Rozmowy o kSiĄżk.ich, 
16.25 - W stronę nowej techn!· 
ki, 18.25 - M istrzowie pióra, 19.00 

Studium wledzy polityczno-
1polecznej, 21.20 - W. Conover 
przedstawia. 21.50 - NURT, 22.10 
- I. Strawiński - Scherzo l la 
Ruso .. , 22 .15 - W trosce o 11towo 
1 tre~ć. 22.35 - Radiowo-TV s:tko­
ła śriec!n !a dla pracuJąeych, 22.50 

Transkrypcje Li.szta. 

LEWIZJA 
SROD.\ - I kv.ietnla 

PROGR.\M 

H.5~ - Program dnia 
15.00 - !\Idodie W(g1"1'1ld• 

nutk.i - (kolor) 
15.3Q - Nl.'HT - !'.a ą1anie poczat 

kowe - Srodowisko spoleczno­
przyro<inic-ze, wyki. - p r o!. Ta· 
deusz \Vróbel (kolor) 

!~.oo - Dziennik (kolor) 
lA.10 - Ob i<'ktyw - program •to­

lecznego woJew6dztwa warszaw­
skiego 

15.~0 - Dla dzi eci : Entliczek -
słowniczek (lrnlor) 

17.00 - Studio Spol't - sprawoz· 
elanie z meczu piłki nożnej Pol­
ska-Grecja z Poznania (kolor), 
,,. przf"r"\vle ok. 

17.,5 - Kółko 1 krzyżyk (kolor) 
18.:\0 - [,<'\sowani,- ~lalego Loto<a 
19.00 - Dobranoc (kolor) 
19.10 - Siódemka 
19.30 - Wieczór t dziennikiem -

(kolor) 
20.30 - NI~ 1:atrzaskuj wsi:ystkich 

drzwi, film fab. prod. szwedz· 
kiei. reż - Per Ahn-, Ehhn. 
\\')'k.: Kl~a :\.lagnuson, Borjl! 
Ahlsteot i inni (kolor) 

2~.10 - Studio Sport - Sprawc,­
zd.a.nie z mit:dzypańst,\"O\\'eh > 
m<eczc, w pike no;ncj Rł N -
Flrazyl!a (kolnn 

~3.00 - Dziennik (kolor) 
~3 .Ia - .,Bez maski'' - pr p Jbl 

kulturalne) (kolor). 

PROGK \ \I 11 

n.,5 - Proz:·am rt,,111 • 
16.00 - ~Ino telew12J_• dzlewci:ąt I 

chłopcO\\' - uStaw1a1n na Tot\ca 
~anana''. odc-. 7 pL ,.Tolek", 
illm prod, TP 

1~.40 - Towarzystwl'! Wiedzy Po-.,·. 
<-zechneJ - Jaka jestP~ rodzino• 

li.IO - Klub .Jazzowy Studia Ga­
ma - , Zło'.a Tarka 7R" - w p:·"­
~rai:n1e v.')·stepy zespołó\\,. S\a.·1~s 
Dlx1e Stompers ze· Szwa<r:arii i 

_s_win~ Session z Polski (.<olor). 
l, .. ,o - Adam Sangala - ode. ~ 

(ostatni) - film historyczf'o-
·, rzygo<iowy prod TV CSh, 
rez. - K,aro\ Sp1sek, wy:. Ivan 
Paluct~. Tania Hr~vt'nkova, G:­
(~~~oiialcova, JuriJ K.ikura i in 

19.00 - PA:\'ORA:\IA - mag in! 
19.~0 - Dobranoc (kolor) 
19.30 - Wieczór z dziennlklem -

(kolor) 
20.30 - Język rosyjski - kurs pod 

stawowy, lekcja 27 (kolor) 
21.00 - Od M do M - Or::;ani zacj~ 

pracy dyrektora - prn~ram pu­
bllcystyczny 

21.30 - 24 godzin::, (kolor) 
21.~0 - To lubię - Proi;ra,n " u­

podobaniach plastycznych Jack a 
Hohense~ (kolor) 

22.os - Telekino S[)r>:ed lat - o­
powieści . niezwykle - odc. pt. 
.. Pozaro\.\..'tSl<o". film ~f"nsacvjr: • 
przygodowy prod. TP wi:: no­
weli Stefana Grabinsklego, ret. 
- Ryszard Ber, wyk.: Alina 
Janowska, Wiesław Michnikow-
ski, A leksandra Leszczyńska 
Zofia :\fc,rle ' 

2~.10 - Czas I lu<izle - Opowle~ć 
o leningradzkim rlomu - film 
dok. prod. TV ZSRR, reż. \\'. 
Liskako=lci:. 

f"ZW.'\RTEK - g kwietnia 

PROGRAM I 

5 .00 - RTSS - J~zyk polski. sem 
4, ,,Chłopi" l •• Ziemia obiecana" 
- ~erial te lewizyjny a ! ilm kl· 
nowy 

~.30 - _RT$ - Matematyka. sem. 
4 - Linie pro•te 

IO no - Dla szkól: Język po~kl kl. 
II l!c. - Cyprian Kami Norwid 
- (o<olor) 

11.05 - Dla •'-kół: .lęzvk polsld kl. 
':,'}I-VIII - Telewiz.a 

12 ., - . Dla młocl:,ch widzów -
Decyx,,. ph:tnastolatków 

12.~:; - Dl.a Stkol: .Tęz,·;,: pol~ki kJ. 
lll-IV „ lic Konstan:y Il<'etons 
Gałcz,·ń!-k i 

D.25 - ·RTS~ - Matem ;•vka. "'E'"' 
~ .. - Równania trya:o'lcmetrycz· 

13.55 :- RTS<; - Fl?.yka, sem. 1 -
Zm1anv ~t rtnu ~k upiC"n1a 

14.:i'i ~ Pro~ram dnlą 
15.00 - Mdo(lie - .• Pon· 1larne 1rie 

or>erowe". w progn•m!e u~,.orv 
G!us<'pp.- Verdiego, Ga..,tano Do 
nizettlego, I'iotra Cza jkowskie· 
go , Glacnmo P11cclnlPl(o, w,-1< ; 
Marla Foltvn, AleksRndra Im&!· 
~'<a, nc,grlRn Panrocki 

1~.30 - nuet do kina - prol(r•m 
o a kt1J :1\nvch l"rol>lem~ch kina 
~w!atowei:c, (kolnr) 

ti OO - DT.l<'r nik (kolo•) 

DYżU~Y 
O,tr.-. dyżury i,eln i~ : ln,tytu• 

C_h1rurg11 A,\l w Gda,·1sk11, ul. D<;· 
brnkl 7 z Oddziałem Wewn(łr:< 
nym Zesf)<llu Opieki Zdrowoln<' l 
rl!a Szkól Wyżs:r.ych w Gda„1'k\;­
Wrzeszcz:t, al. Zwycięstwa 30 

St~le dyżury nocne pełni11: 
Gdansk. ul. Jaskółcza 16, al Zwv· 
<'1ęstwa 35; Gd .·Wrzeszc11:. ul. 
Gr rnwal!lzka 3(1 '32, Oliwa. Ritw:v 
01lwsklc>J 34. Gdańsk \'r7.vmorT.P, 
0 1,rm'iców Wybrz<'ża 2. \;o.not, 111 
noh. ll!onte Cassino 21, Gdyma, 
ul ~Jąska 42 

TP\~ron Zaufanl,t - .-\nommo„y 
Pr1yjaciPI - telefon 31·00-M w 
gnd,:. 16-6 

Tclrfonir,na ror~dnla ,Tezykowa 
(7. zakresu j~zyk" polskieg") 
" 1,:. 1~-15. tel 4;.15-t5 

S'un1rry t('l~fonów al~rmow~·rh 
kl"")t'llend !';trai~~ potarnych: Gdłlńsk . 
~ npnt. Gdynia, Pruszcz Gdańsk , 
- 9~8. 

f'n,:oto\\ i P r..wow~ (T-c61ml.,.etr,l 
- num!'r lllarmo\\'y - 9P2 ·(C~'-'nne 
<'Rl'{ dohę) • 
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